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Dzisiaj będzie słonecznie, tem­

peratura do 72 F (22,2 C). Wiatry 
wschodnie z prędkością 9 mil na 
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wystąpić przelotne deszcze. Tem­
peratura do 69 F (20 C).

Wschód słońca o godzinie 6:29 
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KALENDARZYK
Dzisiaj poniedziałek, 14 

września — Podwyższenie 
Krzyża Św., Bernarda.

Jutro wtorek, 15 września 
— Matki Boskiej Bolesnej, 
Albina.

Pojutrze środa, 16 wrześ­
nia — Kornela, Cypriana i 
Edyty.
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Nacisk 
Na Aresztowanie 

Sen. Enrilo
Manila (CT) — Niektórzy z naj­

bliższych doradców prez. Corazon 
Aquino domagają się aresztowania 
sen. Juana Ponce Enrile, z oska­
rżenia o udział w krwawej rebelii, 
jaka miała miejsce 28 sierpnia. 
Dotychczas jednak, nikt nie posiada 
przeciw niemu dowodów, poza fak­
tem, że swego czasu pozostawał w 
bliskiej przyjaźni z dowódcą bun­
towników, gen. Gi egonołiouasan.

Enrile, obecnie główny przywód­
ca opozycji rządowej, stracił tekę 
ministra obrony w listopadzie ub. 
roku, po nieudanym zamachu, rów­
nież przygotowanym przez Hona- 
sana i swych kilku najbliższych 
przyjaciół.

Sam Enrile stanowczo zaprzecza 
jakiemukolwiek udziałowi w ostat­
niej próbie zamachu. Nawet jego 
najbardziej zagorzali wrogowie nie 
są w stanie wyprodukować przeciw 
niemu dowodów winy. Ciągle jed­
nak, panuje tu głębokie przekona­
nie, że senator nie jest bez winy. 
Przypuszcza się, że jeśli sam nie 
brał udziału, to z pewnością wie­
dział o planach buntu.

Dla jego przeciwników wykład­
nikiem winy jest fakt, że właśnie on 
najczęściej atakował Aquino za 
słabość rządów i chaos w kraju. Do­
datkowo, wielu twierdzi, że senator 
nie potrafi ukryć pragnienia obję­
cia stanowiska zajmowanego przez 
Corazon Aquinmo.

Nawet rząd Stanów Zjednoczo­
nych wydaje się podzielać to prze­
konanie. Potwierdza to telefon wy­
sokiego urzędnika Dept. Stanu, któ­
ry w czasie rozruchów usiłował 
skontaktować się z sen. Enrile, by 
zwrócić się do niego z żądaniem in­
terwencji w zbuntowanych oddzia­
łach o przerwanie akcji.

Dyplomata 
Amerykański 
Aresztowany

Panama City (Reuter) — Dzie­
sięciu niezidentyfikowanych, uzbro­
jonych mężczyzn otworzyło ogień 
do 3000 uczestnków antyrządowej 
demonstracji na przedmieściu San 
Miguelito.

Świadkowie zeznali, iż wóz patro­
lowy panamskich sił bezpieczeń­
stwa opuścił teren demonstracji na 
chwilę przed strzelaniną i pojawił 
się ponownie tuż po ucieczce jej sp­
rawców.

Panamskie siły bezpieczeństwa 
zatrzymały na miejscu demonstra­
cji amerykańskiego dyplomatę i 
skonfiskowały jego samochód. Rze­
cznik ambasady USA w Panamie 
poinformował, iż aresztowanym dy­
plomatą okazał się David Miller, 
radca ekonomiczny. Nie podał jed­
nak gdzie jest on przetrzymywany i 
czy rzeczywiście został aresztowa­
ny na miejscu demonstracji.

Spotkanie 
z Czarnymi 
Katolikami
Homilia Po Hiszpańsku 
Do Społeczności 
Latynoskiej

(UPI.CT)—Sobota była trzecim 
dniem pielgrzymki duszpasterskiej 
Jana Pawła II w Stanach Zjedno­
czonych.

Wobec 70 tys. młodych ludzi 
zgromadzonych w Nowym Orleanie 
Papież wygłosił homilię nawołując 
do wiary w Chrystusa i powrotu do 
sprawdzonych doktryn chrześcijań­
stwa. “Właśnie chrześcijaństwo i 
wiara jest skutecznym środkiem 
przeciwko kulturze śmierci i rakowi 
rezygnacji i dręczącemu młode po­
kolenie”— brzmiały słowa Ojca Św.

W sobotę również Papież odpra­
wił Mszę Św. dla ponad 100 tys. 
wiernych. Podobnie jak w Miami 
również w Nowym Orleanie na-

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Misja
Sekr. De Cuellara

Bagdad (Reuter) — Irak donosi o 
wznowieniu działań wojennych w 
kilka godzin po rozmowach sekr. 
generalnego ONZ Javiera de Cuel­
lara z przedstawicielami rządu irań­
skiego. W komunikacie wojskowym 
czytamy, iż wojska irackie były 
zmuszone do odparcia irańskiego 
ataku artyleryjskiego.

Podczas rozmów w Teheranie, w 
zasadzie nie doszło do zasadniczych 
zmian sytuacji. Irańczycy w dal­
szym ciągu odrzucają rezolucję 
Rady Bezpieczeństwa ONZ, choć 
daje się zauważyć lekkie złagodze­
nie ich dotychczas nieugiętego sta­
nowiska.

De Cuellar nie zdołał jednak 
przekonać Iranu do zastosowania 
się do rezolucji. Ponowiono pop­
rzednie żądania o oficjalnym uzna­
niu Iraku za “wyłącznego agreso­
ra.” Jednocześnie, Teheran przy­
znał, iż pewne aspekty rezolucji z 20 
lipca uznaje za korzystne dla siebie 
i mniej krzywdzące niż poprzednie.

W poniedziałek rano Perez de 
Cuellar spotkał się z ministrem 
spraw zagranicznych Iraku, Tare- 
giem Azizem. Nieco później sekre­
tarz ONZ-etu przeprowadzi rozmo­
wy z prezydentem Saddanem Hus- 
seinem.

Przypominamy, że Irak gotów 
jest do przyjęcia rezolucji o przer­
waniu ognia pod warunkiem, że ta­
ką samą decyzję podejmie Iran. 
Obserwatorzy patrzą na pokojową 
misję sekr. de Cuellara raczej scep­
tycznie. Dotychczas nie wydaje się, 
by zdołał przekonać zainteresowane 
strony do zmiany pozycji.

Amnestia 
Nie Obejmie 

Rusta
Moskwa (Reuter) — W związku z 

70-tą rocznicą listopadowej rewo­
lucji bolszewickiej, władze sowiec­
kie ogłosiły amnestię. Decyzja ta 
wzbudziła nadzieje na uwolnienie 
Mathiasa Rusta, pilota z RFN, 
który pod koniec maja niespodzie­
wanie wylądował w pobliżu Placu 
Czerwonego. W ub. tygodniu Rust 
został skazany za swój czyn za 4 lata 
pobytu w obozie pracy.

Rzecznik sowieckiego Minister­
stwa Spraw Zagranicznych, Gen- 
nadij Gierasimow wyjaśnił zainte­
resowanym, że amnestia odnosi się 
wyłącznie do ludzi, którzy odsie­
dzieli w więzieniu przynajmniej 1/3 
wyroku. Jest zatem rzeczą oczywi­
stą, że amnestia nie obejmie Rusta.

- w--

CHICAGO — Uroczystość otwarcia 40 Sejmu ZŃP. Kongres- 
man Frank Annunzio został odznaczony Złotym Krzyżem Le­
gii Honorowej ZNP. W środku Frank Annunzio, po lewej Alo­
jzy Mazewski, po prawej Hilary Czaplicki.

(Fot. Vic Modliński)

Co Przyniesie 
Wizyta Szewardnadze?

Washington (CT) — Sowiecki mi­
nister spraw zagranicznych, Edua­
rd Szewardnadze, oświadczył wczo­
raj, iż decyzja w sprawie kolejnego 
spotkania na szczycie zależy od 
wyniku jego rozmów z prezydentem 
Reaganem i sekretarzem stanu 
.GgormLSlwtaan... ...

“Przyjechałem tu aby zawinąć 
rękawy i zabrać się do pracy” — 
oświadczył sowiecki minister pod­
czas konferencji prasowej na lotni­
sku. Szewardnadze przywiózł Rea- 
gonowi list od Michaiła Gorbaczo­
wa, którego treści nie ujawnił.

Sekretarz generalny KCKPZS nie 
odpowiedział do tej pory na zapro­
szenie Prezydenta. Przedstawiciel 
washingtońskiej administracji po­
wiedział, iż Biały Dom nie nalegał 
na szybką odpowiedź Moskwy, wy­
raził jednak nadzieję iż zostanie ona 
przedstawiona podczas jednego z 
dwóch spotkań jakie Szewardnadze 
odbędzie z prezydentem.

Sowiecki minister oświadczył, iż 
obie strony uczyniły “bardzo po­
ważny postęp” w kierunku osiąg­
nięcia porozumienia o całkowitym 
wyeliminowaniu broni nuklearnej 
średniego zasięgu. Dodał jednak, iż 
“pozostało wiele do zrobienia”.

Szewardnadze powiedział, iż Zwią­
zek Sowiecki i Stany Zjednoczone 
mają odmienne opinie na temat 
głowic nuklearnych. Podkreślił rów­
nież iż muszą zostać omówione sp­
rawy weryfikacji oraz tempo nisz­
czenia broni.

Podczas niedawnego wywiadu te­
lewizyjnego sekretarz stanu Shultz 
powiedział, iż w rzeczywistości róż­
nice stanowisk obu stron nie są tak 
wielkie.

Wyjaśnił, iż pozostało do roz­
wiązania tylko kilka drobnych sp­
raw.

Shultz powiedział również, iż sta­
nowisko zajęte przez Moskwę w sp­
rawie pocisków Pershing 1-A “nie 
wydaje się być przeszkodą w osiąg­
nięciu porozumienia”. Wyjaśnił, iż 
obie strony doszły do porozumienia 
na temat likwidacji rozbrojonych 
pocisków. “Urządzenia wybucho­
we” zostaną zachowane podczas 
gdy system naprowadzania i ru­
chome wyrzutnie będą zniszczone.

Elizabeth Dole 
Złoży 

Rezygnację
Nowy Jork (Reuter) — Podczas 

niedzielnego dziennika telewizyjne­
go CBC podała informację, iż sekre­
tarz transportu, Elizabeth Dole, po­
stanowiła zrezygnować w najbliż­
szym czasie ze stanowiska. Dole 
poinformowała iż odejdzie z depar­
tamentu z dniem 1 października.

Wydaje się iż obie strony czynią 
wszystko aby wizyta sowieckiego 
ministra przyniosła rezultaty.

Szewardnadze podkreślił rów­
nież, iż Moskwa nalega na “ścisłe 
przestrzeganie” układu ABM z 1972 
roku. Związek Sowiecki uważa, iż 
jbn prezydenta Reagana dotyczą­
cy SDI narusza zasady do tego po­
rozumienia.

Doradca Reagana, Edward Rów­
ny oskarżył w ubiegłym tygodniu 
Związek Sowiecki o uzależnienie 
ograniczenia broni strategicznej od 
“porzucenia przez Washington na­
dziei na obronę przed pociskami ba­
listycznymi”. Jeden z przedstawi­
cieli administracji przestrzegł 
przed zbytnim optymizmem w sp­
rawie rezultatów wizyty Szeward­
nadze, szczególnie zaś ustalenia 
daty spotkania na szczycie pomię­
dzy Prezydentem i Gorbaczowem.

“Bork 
Będzie Musiał 

Stoczyć Walkę”
Washington (CT) — Szef sztabu 

Białego Domu Howard Baker 
oświadczył, iż jest pełen optymiz­
mu, że Senat zatwierdzi nominację 
Roberta Borka na sędziego Sądu 
Najwyższego.

Natomiast senator Howard Me- 
tzenbaum (D.-Ohio) członek sena­
ckiego Komitetu Sądownictwa 
oświadczył, iż Bork będzie musiał 
stoczyć “ostrą walkę.” Przesłucha­
nia w sprawie nominacji rozpoczną 
się jutro.

Komitet wysłucha zeznań ponad 
100 osób, zwolenników i przeciw­
ników, sędziego Borka.

Baker wyraził zadowolenie z po­
wodu opinii, jaką Stowarzyszenie 
Prawników Amerykańskich (ABA) 
wystawiło Borkowi. ABA uznało, iż 
kandydat na sędziego Sądu Naj­
wyższego posiada “odpowiednie 
kwalifikacje,” aby objąć to stano­
wisko. Opinia ta nie była jednak 
jednomyślna, dziesięciu członków 
specjalnej komisji stowarzysze­
nia uznało, iż kandydat posiada 
“odpowiednie kwalifikacje,” 4 
stwierdziły, iż ich nie posiada, zaś 
jedna osoba “nie sprzeciwiła” się 
jego nominacji.

Metzenbaum powiedział, iż pod­
czas przesłuchań poruszona zosta­
nie z pewnością sprawa zwolnienia 
w 1973 roku przez Borka ze stanowi­
ska prokuratora specjalnego Archi- 
balda Coxa, badającego kulisy afery 
Watergate.

Senator dodał również, iż wielu 
jego kolegów nie zdecydowało jesz­
cze czy opowiedzą się za, czy prze­
ciw nominacji.

Polscy Turyści
Zostali w RFN |

Monachium (Reuter) — Zaćho- 
dnioniemieckie gazety donoszą o 
kolejne ucieczce polskich turystów.

Podczas ostatniego weekendu, w 
Bawarii pozostało 24 Polaków i 
dwóch Czechosłowaków z tego sa­
mego autobusu.

W drodze powrotnej, na granicy 
RFN-Czechosłowacja, w autobusie 
znajdowało się tylko siedmiu pa­
sażerów. Niemcy Zachodnie są kra­
jem gdzie najłatwiej uzyskać azyl 
polityczny.

Libijskie 
Miny 

Dla Iranu
Washington (UPI) — Według in­

formacji amerykańskiej adminis­
tracji przed kilkoma dniami Stany 
Zjednoczone i Związek Sowiecki os­
trzegły Libię przed wysyłaniem do 
Iranu min o wysokim stopniu tech­
nologicznego zaawansowania.

Sowieckie ostrzeżenie uznawane 
jest jako wyjątkowo niezwykłe, 
gdyż Libia jest jednym z najwię­
kszych odbiorców sowieckiej broni, 
a także w kraju tym przebywa 
obecnie około 6 tys. sowieckich do­
radców wojskowych.

W ubiegłym miesiącu amerykań­
ski wywiad doniósł, iż Libijczycy 
mają zamiar zaopatrzyć Iran w so­
wieckiej produkcji miny. W zamian 
za to Irańczycy mieli Libii dostar­
czyć dużych zapasów broni chemi­
cznej, która mogłaby być używana 
w wojnie Libii w Czadzie.

Po poinformowaniu władz w 
Moskwie o planowanej wymianie, 
Sowieci zakazali Libijczykom wszel­
kich transakcji z Iranem.

Również Stany Zjednoczone pró­
bowały powstrzymać tego typu 
transakcje i w dniu 30 września 
wysłały Libii zdecydowane ostrzeże­
nie. Jednocześnie USA zwróciły się 
do Związku Sowieckiego i Turcji, by 
kraje te zakazały libijskim i irań­
skim pilotom lotów nad swym tery­
torium.

Amerykański protest pod adre­
sem Libii przesłany został dzięki 
kilku pośrednikom, m.in. dzięki 
Belgii reprezentującej amerykań­
skie interesy w Libii.

W nocie protestacyjnej USA os­
trzegają, iż jeśli amerykański okręt 
natrafi na minę dostarczoną Ira­
nowi przez Libię, wówczas “fakt ten 
może mieć nieobliczalne konsek­
wencje.”

O planowanej wymianie min na 
broń chemiczną USA poinformo­
wały także Irak, co miało znacznie 
ochłodzić stosunki iracko-libijskie. 
Stosunki te całkiem niedawno zo­
stały wznowione po przeszło dwu­
letniej przerwie.

W opublikowanych na forum 
Organizacji Narodów Zjednoczo­
nych liście Libia oficjalnie zaprze­
czyła wszelkim zarzutom pod swoim 
adresem. W liście czytamy, iż “nie­
dawne nawiązanie stosunków dyp­
lomatycznych z Irakiem dowodzi, iż 
Libia nie jest dostawcą broni dla 
Iranu.”

Imponujące 
Uroczystości 
Inauguracyjne
Odznaczenie Złotym 
Krzyżem Legii Honorowej ZNP 
Kongresmanów: Annunzio, 
Rostenkowskiego 
i Sekr. Derwińskiego

Chicago, (inf. wł.)— Kościół św. 
Trójcy, Katedra Polonijna nie­
dzielnego ranka była wypełniona do 
ostatniego miejsca członkami 
Związku Narodowego Polskiego, 
przedstawicielami wielu bratnich 
organizacji polonijnych, oraz Polo­
nią chicagoską. Przybyli tu aby, 
wspólnie, zgodnie z tradycją wraz z 
posłami 40 Sejmu ZNP rozpocząć 
historyczne zgromadzenie.

Uroczysta Msza św. była cele­
browana przez dwóch biskupów: 
ks. bp. Alfreda Abramowicza—bi­
skupa sufragana Archidiecezji chi- 
cagoskiej, oraz ks. bp. Szczepana 
Wesołego, opiekuna polskich imi­
grantów na całym świecie, delega­
ta Prymasa Polski, ks. kardynała, 
Józefa Glempa.

Asystowali dostojnym celebran­
som księża: Józef Mytych — peł-

(Ciąg dalszy na str. 6-ej)

Awantura 
w CBS

New York (CH) — Dan Rather 
najwybitniejszy prezenter wiado­
mości gięci telewizyjnej CBS, gos­
podarz programu “CBS Evening 
News” spowodował wczoraj sześ- 
ciominutową przerwę w progra­
mie. Rather wyszedł ze studia 
rozwścieczony, z powodu przedłuża­
jącej się transmisji meczu teniso­
wego o mistrzostwo Stanów Zjed­
noczonych między Stefi Graf i Lori 
McNeil.

■

Przerwa w nadawaniu programu 
trwająca sześć minut jest wyda­
rzeniem bez precedensu w historii 
CBS i spowodowała telefoniczną 
burzę pomiędzy działem sporto­
wym i działem wiadomości CBS.

Ekipa przygotowująca program 
“Evening News” czekała na rozpo­
częcie programu, kiedy nadeszła 
wiadomość, o przedłużającym się 
spotkaniu tenisowym. Nastąpiło to 
na 15 minut przed transmisją, prze­
widzianą na 6:30 po poł. Na wieść o 
tym, że program “Evening News” 
zostanie skrócony Rather zadzwo­

Przed Wizytą 
Roha Tae-Woo 

w Washingtonie
Seul (Reuter) — Przywódca po- 

łudniowokoreańskiej opozycji, Kim 
Dea-Jung ostro skrytykował kandy­
data rządzącej partii na prezyden­
ta, Roha Tae-Woo, za decyzje o 
złożeniu wizyty w Washingtonie. 
Kim uważa, że ewentualne spotka­
nie Roha z przedstawicielami ame­
rykańskiego rządu mogą świadczyć 
o próbie interwencji USA w wewnę­
trzne sprawy Korei Południowej i 
gotowości Roha do wyrażenia na to 
zgody.

nił do szefa CBS, Howarda Stringe- 
ra w Nowym Jorku, ostrzegając, że 
jeżeli program nie rozpocznie się na 
czas on zrezygnuje z prowadzenia 
go.

Kiedy program nie rozpoczął się o 
oznaczonym czasie, Rather opuścił 
studio. Po dwóch minutach pro­
gram sportowy zakończył się i na­
stąpiło połączenie ze studiem, lecz 
Rathera tam nie było.

Przez 6 minut na programie CBS 
nie było obrazu.

Rather wrócił w tym czasie do stu­
dia i program “Evening News” 
rozpoczął się o godz. 6:39 po połud­
niu.
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REBUS

WESOŁO”

Przez R—rankiem lśni dokoła, 
przez K—ścina trawę, zioła,

Żegnajcie letnie przygody. 
Czas już powracać do domu. 
Złocą, czerwienią się liście 
aęoow, jesionów i klonów. 
Witaj nam szkoło radosna, 
grająca dzwonkiem co rano. 
Dzień dobry, szkoło wesoła. 
Lesie i łąko—dobranoc?

Zgodnie z obietnicą dajemy dal­
szą cześć reportażu z wizyty Ojca 
Sw. w Polsce i harcerskiej podczas 
niej służby.

“TARNÓW. . .Miasto ogólnopols­
kiego spotkania Papieża z harce­
rzami. Tłumy młodzieży: chłopców 
w zielonych, a dziewcząt w szarych 
mundurkach spływają we wtorek 
(9.VI) i w środę (10.VI) do tego 
miasta. Dzięki serdecznej życzli­
wości biskupa-ordynariusza (dziś 
— arcybiskupa) tarnowskiego, ks. 
dr Jerzego Ablewicza oraz bisku­
pów pomocniczych, prawdziwych 
przyjaciół harcerstwa: ks. ks. Wła­
dysława Bobkowskiego, Piotra Bed­
narczyka, Józefa Gucwy, ks. pro­
rektora Seminarium Margańskiego 
ks. prof. Bochenka, Tarnów w tych 
dniach przeistoczył się w prawdzi­
wie harcerskie miasto.

W dekoracjach ulic i domów — 
również harcerskie symbole: krzy­
że i lilijki. W centralnie położonym 
kościele O.O. Misjonarzy — wielka 
harcerska wystawa: z górą 400 fo-

Już owoce dojrzały,
Ptaszki śpiewać przestały, 
Mgłą się ziemia okryła . . . 
Powiedz, kiedy tak bywa?

togramów obrazujących najdaw­
niejsze czasy polskiego skautingu 
— po czasy wojen o niepodległość, 
walk Szarych Szeregów — aż do 
współczesności: harcerskich spot­
kań z Papieżem.

Wystawę zwiedzają tłumy. Na 
ulicach — stoiska z harcerskimi 
pamiątkami I Pielgrzymki: z odz­
nakami, pocztówkami itp. Mimo 
nieoczekiwanych trudności (w osta­
tniej niemal chwili władze milicyj­
ne zakazały harcerzom rozbicie 
centralnego biwaku w Zbylitow- 
skiej Górze, motywując to. . . są­
siedztwem zmotoryzowanych jed­
nostek “ZOMO”) sztab kwatermis- 
trzowski sprawnie dokonuje zakwa-

Tadzio ... to ładne imię— 
nie mieliśmy takiego!
—Zaraz dzwonek. Więc zanim 
nasza pani tu przyjdzie, 
nie stój, Tadziu, pod drzwiami. 
Wolne miejsce jest przy mnie!

Szli od domu do domu i pozdrawiali gości. Wiele świec płonęło 
we wszystkich izbach i wszędzie pełno było śpiewających i tań­
czących. Krystynie zdawało się, że’ już nie poznaje domu. Straciła 
wszelką rachubę czasu — godziny i obrazy plątały się w jej sercu 
dziwacznie i bez związku.______________________________________

rym stoją łuki kaminne wyrzeźbio­
ne poprzez wieki wiatrem i desz­
czem, i także wycieczka do Messa 
Verde, miejsc gdzie mieszkali In­
dianie, w miastach wyrytych w ska­
łach. Pomimo ślicznych widoków w 
parkach narodowych, na kulmina­
cyjną wyprawę zaplanowano pię­
ciodniową wycieczkę w góry w te­
renie San Juan i Uncompaghre w 
Kolorado — wycieczka tylko z ple­
cakiem i uśmiechem.

Obóz wędrowny jest zakończe­
niem pracy wędrowniczej.

Organizacja takiej wędrownej es­
kapady zaczyna się miesiąc przed 
czasem. Wynajęcie mikrobusów, 
zaplanowanie marszruty w górach, 
przygotowanie żywności, ekwipun­
ku, wyekwipowanie młodzieży, li­
sta jest bez końca. Komenda, która 
sama jest młoda i bardzo w pracy 
zaangażowana przyjmuje na siebie 
obowiązek i odpowiedzialność za 
przeprowadzenie programu, który 
ma się opierać na ideałach harcer­
skich.

Żegnajcie, lasy zielone 
Żegnajcie, rzeki błękitne. 
Już wrzesień idzie przez łąki 
i wrzosom liliowo kwitnie.
Już się zwołują jaskółki 
już bocian rozkłada skrzydła, 
żurawie lecą po niebie, 
jak na dawnych malowidłach.

Otoczeni przepiękną przyrodą, 
zadaniem kierowników wędrówki 
jest, żeby stworzyć warunki, które 
zjednoczą cały obóz i zahartują 
każdego uczestnika. Obowiązkiem 
młodzieży jest uczyć się współp­
racy i pokonywać z uśmiechem, 
każde stojące przed nią zadanie.

Siedzę i piszę te myśli po sześciu 
dniach wędrówki. Niepewności i 
zastrzeżenia, jakie miałem przy 
pierwszej zbiórce już minęły. At­
mosfera serdeczna. Młodzież z każ­
dym dniem wzmacniała nowo zawar­
te znajomości. Pamiętamy — nie 
jesteśmy zwykłą wycieczką, ale 
harcerską. A więc jak przy ognisku 
śpiewamy “Jak dobrze nam” — to 
naprawdę znaczy jak dobrze nam.

d.c.n.

A teraz siedziała obok niego na poczesnym miejscu i wszystko 
dokoła było niby nierzeczywiste zjawy w gorączkowym majacze­
niu.

Byli tu grajkowie, grający na harfach i skrzypcach; granie 
i śpiew dochodziły z dołu, z dziedzińca. Ilekroć otwierano drzwi 
i wnoszono potrawy, czerwony blask ognia wpadał do izby.

Potem podnieśli się siedzący przy stole, stała między ojcem i Er- 
lendem. Donośnym głosem oświadczył ojciec, iż oddaje swoją 
córkę Erlendowi synowi Mikołaja za żonę. Erlend dziękował te­
ściowi i wszystkim życzliwym ludziom, którzy zebrali się tutaj, 
aby uczcić jego i jego żonę.

Wezwano Krystynę, aby usiadła, i Erlend złożył na jej łonie 
ofiarowane przez siebie ślubne dary. Sira Eirik i pan Munan syn 
Baarda rozwinęli dokumenty i wymienili głośno dobra i włości, 
mające należeć do młodej pary. Tymczasem drużbowie stali 
w krąg z oszczepami w ręku i od czasu do czasu uderzali ich 
drzewcami w podłogę podczas odczytywania dokumentów oraz 
gdy kładziono na stół podarki i woreczki z pieniędzmi.

Deski stołu i kozły uprzątnięto i Erlend zaprowadził Krystynę 
na środek izby do tańca. — „Nasi drużbowie i drużki są za młodzi 
dla nas — myślała Krystyna — wszyscy, którzy wraz z nami byli 
młodzi, opuścili już te niwy, w jaki sposób my jedni zostaliśmy 
tutaj?'*

— Taka dziwna jesteś, Krystyno — szeptał jej nad uchem Er­
lend podczas tańca. — Lękam się o ciebie, ‘Krystyno. Czy nie ra­
dujesz się?

Kronika Harcerska
"Z Dzieckiem Swoim Rozmawiaj Po Polsku 

i Prze kaź Mu Polskie Tradycje”

KŁOPOTY NASTOLATKÓW
“Mam zajady, włosy zbyt często przetłuszczają się, pieką mnie oczy, 

łuszczy się mi skóra? Jestem ciągłe rozdrażniona ...”
Oto treść listów, jakie dość często przynosi poczta od zrozpaczonych 

nastolatek. Większość tego rodzaju kłopotów związane jest z niedoborem 
witamin z grupy B.

Źródłem witaminy B, jest wątróbka cielęca lub wieprzowa. Spoży­
wajmy otręby, kiełki pszenicy, pijmy mleko, jedzmy sery, jaja, mięso, 
fasolę, razowy chleb i drożdże. One są najbogatszym źródłem wszystkich 
witamin B.

Można np. przygotować z drożdży napój: 1 dag drożdży pokruszyć do 
szklanki, zalać do 1/3 wysokości wrzącą wodą i lekko posłodzić. Odstawić w 
ciepłe miejsce na godzinę. Pić przez 7 dni, potem zrobić dwutygodniową 
przerwę, po której można powtórzyć kurację.

Ryszard Przymus

NOWY
Wszedł do klasy nieśmiało ... 
Przy drzwiach niepewnie stanął 
i popatrzył ciekawie.
My na niego—tak samo . . .
Jaki jest? czy też będzie 
dla nas miłym kolegą?

Ostatnia zbiórka na opustoszałym po obozie terenie, 
łem w drogę. Czwarty z kolei złaz 
(obóz wędrowny) prowadzony 
przez grupę wędrowniczą z Chicago 
zapowiadał się na największy. Mło­
dzież z trzech terenów (Chicago, 
Detroit i Nowy York) miała za za­
danie poznać się i stworzyć ścisłe 
grono w oparciu o intensywny pro­
gram.

Zbiórka do wyjazdu odbyła się 
bez wielkich fanfar i cztery “mik­
robusy” zapakowane poprzedniej 
nocy — wyjechały z Portage Pk. z 
Chicago na ponad tysiąc milową 
podróż do Kolorado.

W programie zaplanowano obozo­
wanie w Kolorado i Utah, zwiedza­
nie Arches National Park, w któ-

Tadeusz Kubiak

DZIEŃ DOBRY SZKOŁO

Obóz harcerzy przy leśnym ołtarzu, 
terowania napływających ze wszys­
tkich stron Polski harcerskich 
grup. Przybywają harcerki i harce­
rze i z dalekiego Pomorza Zachod­
niego i Białostocczyzny, z dalekie­
go Śląska i Trójmiasta, dużych 
miast, a również małych miaste­
czek i wsi. Najliczniej reprezento­
wany jest pobliski Kraków, Ziemia 
Rzeszowska, Przemyska no i oczy­
wiście miejscowy Tarnów (po oko­
ło 1000 harcerek i harcerzy).

Po południu we wtorek przyjeż­
dża paruset osobowa grupa harce­
rzy z Warszawy, a wśród nich — 
entuzjastycznie witany druh Stefan 
Orsza, czyli Stanisław Broniewski, 
dawny naczelnik Szarych Szere­
gów, okrzyknięty niedawno na Zlo­
cie 75-lecia Harcerstwa harcmis­
trzem Rzeczypospolitej (wieczo­
rem przedstawiciele środowisk i 
kierownicy służb spotykają się z 
druhem “Orszą” na kominku).

Wśród harcerskich grup meldu­
jących się na punktach przyjęć, 
jedna wzbudza szczególną sensa­
cję: harcerze z Podhala przybyli 
piechotą w ciągu jednej doby 120 
km na spotkanie z Ojcem Sw. Jest to 
podobno rekord przebytej w ciągu 
jednej doby pieszo odległości — ja­
kiego trudno szukać nawet w kroni­
kach piechoty. . . a twardzi górale 
spod Nowego Targu i Zakopanego 
wcale nie czują się zmęczeni: naty­
chmiast meldują się do służby.

A więc na ulicach Tarnowa mnó­
stwo harcerzy. Niektórzy już du­
mnie noszą na rękawach oznaki 
świeżo zdobytej sprawności “B.S.- 
1987” bowiem Komisja prób “urzę­
duje” i tutaj: przyjmuje meldunki o 
wykonanych harcerskich czynach, 
bada wypełnianie warunków — i 
przyznaje sprawność.

A we wtorek 9 czerwca wieczo­
rem wielotysięczny tłum harcerski
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- Myślę o tej, która życiem musiała opłacić swą miłość do Er- 

lenda — szepnęła drżąc.
mi7ieBy\Tp°kie 7y S^a będziesz musiała dać ży«e, nim pół roku 
mime - rzekła twardo pani Aashild. - Ciesz się, dopóki możesz.

~*> • r°g! ? rzec’ Krystyno? - ciągnęła łagodniej. - Czyż 
to^16 raClla^teraZ odwa^? Rychło będziecie musieli odpoku- 
owac za wszystko, coście sami sobie wzięli, nie troszcz sie o to

Ale Krystynie zdawało się, że w duszy jej wali się lawina za 

lawiną i zrywa wszystko, co budowała od owego okropnego dnia 
na Haugen. Z początku myślała z dziką zaciętością jedynie o tym, 
aby wytrzymać do końca. I wytrzymała aż do tej chwili, w której 
już było lżej i miał nadejść kres udręki; nie chciała myśleć o ni­
czym więcej prócz tego, że wreszcie będzie święcić wesele, wesele 
Erlenda i swoje.

Ona i Erlend klęczeli podczas mszy ślubnej obok siebie. Ale 
wszystko było niby senna zjawa — świece, obrazy, błyszczące na­
czynia, księża w komżach i ornatach. Wszyscy ludzie, których 
dobrze znała, zdawali się jej wypełniającymi kościół widziadłami 
w obcych uroczystych szatach. Pan Bjórn stał pod kolumną i pa­
trzył na nich swymi upiornymi oczami — i zdawało się jej, że i ta 
druga zmarła powróciła wraz z nim, wsparta o jego ramię.

Próbowała patrzeć na obraz świętego Olafa — różowy i biały, 
stał tam ów piękny święty, wsparty na toporze, i deptał pod sto­
pami swą własną ludzką istotę — ale pan Bjórn ciągnął jej wzrok. 
A tuż obok niego ujrzała martwą twarz Eliny córki Orma, patrzą­
cą obojętnie na nią. Przeszli po Elinie, stratowali ją, by móc dojść 
tutaj — i pozwoliła im na to.

Wyprostowała się, odrzuciła wszystkie kamienie, którymi Kry­
styna chciała ją kamienować: zmarnowaną młodość Erlenda, roz­
trwonienie jego czci i majątku, utratę życzliwości przyjaciół 
i narażenie zbawienia duszy. Zmarła staczała to wszystko z siebie. 
— „On chciał mnie mieć i ja go chciałam mieć, tyś go chciała mieć 
i on ciebie chciał mieć — mówiła Elina. — Ja odpokutowałam i on 
musi odpokutować, i ty musisz odpokutować, kiedy czas przyjdzie. 
Gdy się grzech dopełni, urodzisz nieżywe dziecię.'*

Zdawało się jej. że klęczy wraz z Erlendem na zimnym głazie. 
On klęczał z czerwonymi plamami oparzelin na bladej twarzy; 
ona klęczała w ciężkiej, ślubnej koronie i czuła głuchy ucisk brze­
mienia w łonie — brzemienia grzechu, które nosiła. Bawiła się 
swym grzechem i igrała nim, i wystawiała go na próbę jakby 
w jakiejś dziecinnej zabawie. Święta Maryjo — teraz wnet będzie 
dopełniony czas, że dojrzały owoc grzechu będzie leżał przed nią, 
będzie spozierał na nią żywymi oczami, pokazywał jej płomienne 
piętna grzechu, z nienawiścią bić będzie zaciśniętymi piąstkami 
w pierś matki. Jeśli urodzi już dziecko, zobaczy ogniste plamy, 
ale będzie je mimo to kochać, tak jak kochała swój grzech, wów­
czas będzie koniec igrania.

Krystyna pomyślała, że gdyby poczęła krzyczeć tak, by zagłu­
szyć śpiew i głęboki szmer modlitw — tak, by jej krzyk zabrzmiał 
nad głowami ludzi, może przestałaby ją dręczyć martwa twarz 
Eliny — może wówczas wstąpiłoby życie w oczy martwego czło­
wieka? Ale zacisnęła zęby.

„Święty królu Olafie, wołam ciebie. Ciebie błagam przed wszy­
stkimi innymi o pomoc, gdyż wiem, żeś ty ukochał ponad wszyst- 

’ ko Boską sprawiedliwość. Wołam do ciebie, połóż swą dłoń na 
niewinnym dzieciątku w mym łonie — odwróć gniew Boga od nie­
winnego, zwróć go na mnie. Amen w najświętsze imię Pana".

„Moje dzieci — mówiła Elina — są niewinne, a nie ma dla nich 
miejsca na chrześcijańskich .ziemiach. ‘ I twoje dziecko jest po­
częte na wygnaniu jak moje dzieci. Nie możesz w kraju, który 
zostawiasz poza sobą, żądać więcej praw dla twojego dziecka, niż 
ja żądałam dla moich**.

„Święty Olafie, mimo to błagam cię o zmiłowanie. Błagam 
o łaskę dla mego syna, weź go pod swoją opiekę, wtedy boso za­
niosę go do twego kościoła, a moją opaskę ze złota złożę na twoim 
ołtarzu w ofierze, jeśli mi pomóc zechcesz. Amen**.

Twarz jej była nieruchoma jak kamień, tak walczyła, by zostać 
spokojną, ale ciało drżało i dygotało, gdy klęczała i była poślubio­
na Erlendowi.

Krystyna 
Córka Lavransa

Tomi Wianek

:1HIW!U

_______ Ej
Wykreśl z poziomych rzędów nazwy narysowanych przedmiotów. Pozostałe 

litery czytane kolejno rzędami poziomymy utworzą sześciowyrazowerozwiązanie.

Ojciec Święty i Harcerze
przy siąpiącym deszczu gromadzi 
się w okolicach dworca i kościoła 
O.O. Misjonarzy. . . Papież już wy­
lądował — jedzie i już widać biały 
papamobil. Z tysięcy harcerskich 
gardeł wyrwał się jeden wielki ok­
rzyk “CZUWAMY OJCZE ŚWIĘ­
TY! ”.

Harcerze z konieczności (nie było 
to przewidziane) improwizują służ­
bę porządkową, biorą w swoje ręce 
kierowanie tłumem, rozładowanie 
niebezpiecznego chwilami natłoku. 
Wywiązują się ze swych zadań do­
skonale. To zasługa “Brygady Po­
rządkowej” harcerzy krakowskich.

☆ ☆☆

Wędrowna Eskapada
Dwutygodniowe wakacje. Pytają 

się w pracy: “Dokąd się wybiera­
sz?”.

— “Do Kolorado z grupą pięć­
dziesięciorga młodzieży” — odpo­
wiadam. Na to cisza. . . To mają 
być wakacje?

I tak się zaczęła eskapada. 
Trochę z niepewnością wyruszy-

nr

“DZIEŃ NA
$

Wo TCZN&j

Sigrid Undset

2



DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), PONIEDZIAŁEK, 14 WRZEŚNIA (SEPTEMBER 14), 1987 3

Waldemar Kocoń w Klubie 
Przyjaciół Warszawy

w sobotę 3 października, jak zaw­
sze w pierwszą sobotę miesiąca, 
Klub Przyjaciół Warszawy, w dol­
nych salach budynku Wydziału Kon­
gresu Polonii 5844 N. Milwaukee 
Ave., urządza swój pierwszy w 
sezonie powakacyjny wieczór to­
warzyski. Początek o godz. 7 wie­
czorem. Parking w Norwood Fede­
ral Bank. Zarząd jednak bardzc 
prosi, jak zawsze o telefoniczne 
rezerwacje miejsc na nr. 685-9348 
lub 286-4950.

Sposób w jaki Waldemar Kocoń 
interpretuje utwory jest bardzo su­
gestywny. Z jednej strony jest on 
wyraźnie emocjonalny, z drugiej 
jednak strony, do tego stopnia 
artystycznie wyważony, że sprawia 
iż artysta łatwo porywa słuchaczy 
w stwarzany przez siebie świat, bo­
gaty w najszlachetniejsze ludzkie 
uczucia miłości, wiary i nadziei. 
Obdarzony przez naturę silnym, c 
miłym brzmieniu głosem, potrafi z 
taką artystyczną precyzją go uży­

testu i nadziei. W takim sposobie in­
terpretacji i aktualności tekstów 
piosenek, kryje się prawdopodobnie 
tajemnica niesłabnącego powodze­
nia Waldemara Koconia, które już 
dziś przekroczyło kontynenty. Z je­
go koncertu bije świeżość, szcze­
rość i autentyczność przeżyć, boga­
ta wyobraźnia, energia i młodość.

Poza programem artystycznym, 
w ramach dotacji wejściowych, jak 
zwykle będzie podana kawa, herba­
ta, kanapki i ciasto. Będzie też bar 
obficie zaopatrzony, towarzyski 
brydż i dla amatorów tańca, muzy­
ka z taśmy z nowymi nagraniami, 
ale przede wszystkim miła atmos­
fera towarzyskiego spotkania i moż­
ność wzajemnego wymieniania wra­
żeń i wspomnień wakacyjnych.

Serdecznie więc zapraszamy do 
Klubu w sobotę 3-go października 
do dolnych sal Wydziału KPA, 
wszystkich członków z rpdzinami i 
przyjaciółmi. Koniecznie jednak 
prosimy o telefoniczne rezerwacje 
na nr: 685-9348 lub 286-4950. Do zo­
baczenia. Zarząd Klubu

wać, że może nim na przemian wy­
rażać uczucia gniewu i miłości, pro-

Kursy Komputerowe
Polski Uniwersytet na Obczyźnie 

PUNO organizuje 3 kursy kompute­
rowe:

Kurs 1. Obsługa komputera typu 
IBM PC oraz DATA PROCESSING.

Kurs trwał będzie 10 tygodni, 4 
godziny w tygodniu (piątki, soboty 
lub niedziele). Koszt kursu $200.00.

Na wykładach przedstawiona bę­
dzie pokrótce budowa komputera. 
Następnie omówione będą możli­
wości zastosowania komputerów w 
nowoczesnym społeczeństwie 
(DATA PROCESSING). Na ćwi­
czeniach studenci uczyć się będą 
posługiwania komputerem, używa­
nia miękkich dysków, korzystania z 
niektórych dostępnych na rynku 
programów (np. WORD PROCES­
SING, Filing) oraz poznają proste 
komendy systemu PC-DOS.

Kurs 2. Programowanie w języku 
Pascal lub C.

Zebranie Klubu
. Miechowice Wielkie

Zebranie Klubu Miechowice Wiel­
kie odbędzie się w niedzielę, 12 paź­
dziernika o godz. 3 po poł. w sali 
Plac. 90 SWAP rpzy 6005 W. Irving 
Park Rd. Prosimy o liczny udział.

J. Grudzień — sekr.

Lekcje Rytmiki 
i Tańca

Dom Młodzieży ZNP prowadzi 
lekcje baletu, rytmiki i jazzu dla dz­
ieci powyżej 5 roku życia. Nauka 
rozpocznie się 21 września. Dla 
zaawansowanych proponuje się 
również naukę polskich tańców lu­
dowych. Prosimy o jak najszybsze 
zapisy.

Po dalsze informacje dzwonić 
można do B. Parafińczuka na nr. 
631-2558 (po poł.) lub do instruktor­
ki K. Slott tel. 498-7117.

Kurs będzie trwał 10 tygodni, 3 
godz. w tygodniu (soboty lub nie­
dziele) . Koszt kursu $165.00.

Kurs prowadzony będzie w for­
mie ćwiczeń, na których studenci 
będą poznawali instrukcje języka 
Pascal (C) od najprostszych po 
zaawansowane; w tym instrukcje 
drukowania, warunkowe, pętle, pod­
programy. Pod koniec kursu będzie 
również grafika komputerowa.

Kurs 3. Skomputeryzowana księ­
gowość na IBM PC.

Kurs zacznie się od przedstawie­
nia zasad amerykańskiej księgo­
wości. Kurs prowadzony będzie w 
formie ćwiczeń, na których studen­
ci będą poznawali kolejno Accoun­
ting, General Ledger oraz Payroll, 
zakładali kartoteki oraz drukowali 
listy płac, sprawozdania i czeki.

Zajęcia komputerowe prowadzo­
ne będą po polsku, przy czym na 
zajęciach podawane będzie facho­
we słownictwo w języku angielskim 
(zajęcia mogą też być prowadzone 
w języku angielskim). Uczestnicy 
kursów mają możliwość samodziel­
nych ćwiczeń przy komputerze w 
ciągu tygodnia. Po pozytywnym 
ukończeniu kursu studenci otrzy­
mają dyplomy.

Kurs 4. Język angielski dla zaa­
wansowanych.

Kurs trwał będzie 10 tygodni, 4 
godziny w tygodniu. Koszt kursu 
$100.00.

Będzie to kurs konwersacyjny, 
mający na celu poprawę wymowy 
oraz składni językowej studentów, a 
także poszerzenie zakresu ich słow­
nictwa poprzez dyskusje na tematy 
współczesnej kultury amerykań­
skiej.

Informacje udzielane są pod nr. 
telefonów:
589-9427 oraz 334-8145 po południu.

Monumentalny Film Polski 
“Chłopi” w Copernicus Center

Jesienny sezon filmowy zasłużo- naprawdę warto go zobaczyć! ”
na Fundacja Kopernikowska roz­
poczyna pokazami monumentalne­
go filmu polskiego “Chłopi” według 
słypnej powieści Władysława Rey­
monta, za które to dzieło, perłę lite­
ratury polskiej Reymont otrzymał 
zaszczytną Nagrodę Nobla.

Film “Chłopi” w barwych kolo­
rach ukazuje nam stary nasz kraj w 
4-ch porach roku, a więc całoroczne 
borykanie się z trudnym, ale nie­
jednokrotnie ciekawym życiem pol­
skiej wsi. Poza samymi zwyczaja- 

Barwny ten film w dwóch częś­
ciach: Jagna i Bory na posiada 
podtytuły angielskie, a zatem mogą 
go z powodzeniem zobaczyć i Ame­
rykanie nie polskiego pochodzenia.

Film “Chłopi” grany będzie w 
Copernicus Center, 5216 West Law­
rence Ave., przez 2 weekendy od 
piątku, 18 września do niedzieli, 27 
września.

W piątki, 18 i 25 września tylko 
jeden pokaz o 7 wieczorem.

W soboty 19 i 25 września dwa po-
mi i obyczajami, tłem filmu — to kazy o 4 po poł. i 7 wieczorem.
przeklęta miłość młodej macochy, 
w której ojciec i syn są rywalami....

Swego czasu Głos Polski z Ka­
nady tak relacjonował film "Chło­
pi: ” “Jest to film udany, dobrze za­

W niedzielę, 20 i 27 września dwa 
pokazy o 2 po poł. i 5 po poł.

Nie pomińcie zatem okazji obej­
rzenia tego nadzwyczajnego filmu, 
z którego każdy wyjdzie na pewno 

grany i świetnie wyreżyserowany więcej jak zadowolony!!!

GROVELAND, CALIF. — Groźne pożary lasów miały miejsce 
w południowej Kalifornii. Spłonęło ponad 12 tys. akrów 
użytków leśnych, a w walce z żywiołem wzięły udział setki 
strażaków. (UPI)

Ludzie Programu Radiowego WPNA

Dziedzictwo Polskie
Dla Amerykanów 

Polskiego Pochodzenia
O Programach Chris Gulińskiego

Od maja rozpoczęła się nowa era 
polskiego radia w Chicago. Wraz z 
uruchomieniem stacji WPNA 1490 
AM, po raz pierwszy Polonia ma 
okazję słuchać swojego radia o 
wszystkich porach dnia, od świtu do 
północy, a nawet, praktycznie, do 
rana.

W programach WPNA występuje 
wiele znanych z Polski indywi­
dualności radiowych, tak jak i re­
nomowanych postaci radia Polonii. 
Pojawiły się też osobowości nowe, 
szybko zaskarbiające sobie sympa­
tię i popularność. Chcąc zbliżyć 
sam program stacji WPNA 1490 AM 
— podobnie j ak i jego nowy zespół — 
rozpoczynamy cykl artykułów 
przedstawiających ludzi starają­
cych się udostępniać pełne polskie 
programy radiowe w naszym mieś­
cie.

Chris Guliński

Pierwszą postacią będzie Chris 
Guliński, syn znanego doskonale w 
całym Chicago polonijnego radiow­
ca, Cheta Gulińskiego, od pokoleń 
prowadzącego ogromnie popularne 
programy polkowe. Zresztą Chet 
jest “dobrym duchem” stacji, ene­
rgicznie prowadzi działalność szefa 
sekcji reklamowej, zaś Chris, poza 
obowiązkami dyrektora stacji, pod­
jął się trudnej, ale wdzięcznej roli 
upowszechniania polskości wśród

Zebranie 
Placówki 90 SWAP
Zarząd Placówki przypomina 

swoim członkom, że miesięczne po­
siedzenie członków odbędzie się w 
piątek, 18 września o godz. 7:30 wie­
czorem w domu Placówki. Prosimy 
o liczny udział.

J. Miklaszewski — kom.

Koncert i Bal 
z Okazji 

“Halloween”
Chór “Filareci Dudziarz” Nr. 15 

Związku Śpiewaków Polskich w 
Ameryce, urządza koncert pod dy­
rekcją Henryka Wawrzyczka oraz 
zabawę, w sobotę 31-go październi­
ka 1987 roku w Polish Weteran Hall 
(SWAP) 6005 W. Irving Park Rd. 
Początek o 7:30 wieczorem. Serde­
cznie zapraszamy wszystkie chóry, 
kluby i inne organizacje, wszyst­
kich przyjaciół, znajomych, całą 
Polonię do wzięcia udziału w bardzo 
urozmaiconej zabawie przeplata­
nej niespodziankami, przy dźwię­
kach wspaniałej orkiestry “Polo­
nez” pod dyrekcją R. Mytnika.

Bar i bufet dobrze zaopatrzone. 
Zapraszamy rówież nowych człon­
ków tak panie jak i panów, lekcje 
śpiewu odbywają się w każdą środę 
o 7:30 wieczorem w sali SPK przy 
3242 N. Pulaski Rd.

Po rezerwacje proszę dzwonić na 
nr. 685-5893.

Dorota Wiśniewska — prezeska 
Zofia Juda — przew. zabawy

Amerykanów polskiego pochodze­
nia.

Od samego początku prowadzi on 
osobiście codzienny program po 
angielsku zatytułowany “Twoje pol­
skie dziedzictwo — i co powinieneś o 
pim wiedzieć. ’ ’ W ramach tego pro­
gramu prezentuje on muzykę czo­
łowych polskich zespołów, takich 
jak “Mazowsze” czy “Śląsk” i 
przeplata informacjami na temat 
dziejów polskich miast, regionów 
czy też wybranych postaci history­
cznych.

Traktuje ten program jako pier­
wszy krok w stronę przybliżenia 
polskiej tradycji, jej uroków i pię­
kna tym, którzy o dziedzictwie pol­
skim zbyt mało wiedzą lub nie mieli 
okazji bliżej go poznać.

W tym sensie program Chrisa 
Gulińskiego odgrywa ważną rolę w 
budzeniu, bądź też umacnianiu 
istniejących sentymentów, w za­
chęcaniu do większego zaintereso­
wania polskością, jej muzyką, dzie­
jami i kulturą. Potwierdzają to li­
czne, nadchodzące do radia listy. 
Piszą polscy Amerykanie, jak wz­
rusza ich do łez “Góralu czy ci nie 
żal,” jak szybko biegnie godzina 
spędzona przy jego słuchaniu, jak 
nie mogą doczekać się następnego 
dnia i nowego programu.

Ich wdzięczność za poruszenie tej 
polskiej struny — w dostępny i 
zrozumiały dla nich sposób, przy 
narracji po angielsku, świadczy 
tylko o potrzebie i trafności pro­
gramu “Twoje polskie dziedzict­
wo,” który będzie kontynuowany i 
rozwijany. Obecnie słuchać go moż­
na rano od 10:30 do 11:30, oraz od 9 
do 10 wieczór w poniedziałki, środy i 
czwartki.

Bezpłatna Nauka 
Przepisów Drogowych

Traffic Education and Safety Di­
vision podaje do wiadomości, że 
organizuje bezpłatny kurs nauki 
przepisów drogowych obowiązują­
cych w stanie Illinois. Kurs rozpo­

cznie się w czwartek, 23 września o 
godz. 7 wiecz., w pokoju 24 (2 pię­
tro), w budynku 321 N. La Salle i 
trwać będzie do godz. 9 wiecz. 
Wejście od strony rzeki z Wacker 
Drive.

Nauka obejmuje w sumie cztery 
wykłady, w każdy czwartek w go­
dzinach jak wyżej.

Kurs jest bezpłatny, a wykłady 
odbywać się będą w języku pol­
skim. Kurs nie obejmuje nauki 
jazdy, lecz ograniczony jest tylko do 
nauki przepisów drogowych.

Rejestracji można dokonać w 
czasie pierwszej lekcji. Po bliższe 
informacje można telefonować pod 
nr. 822-3559 lub 822-3560, od ponie­
działku do piątku, w godz. 9 rano do 
3 po poł.

FAA Przyrzeka 
Bezpieczne Loty 

Washington (CT) — Allan McAr- 
tor, szef FAA, federalnej agencji 
d/s lotnictwa cywilnego poinfor­
mował członków Kongresu, że w 
ciągu czterech najbliższych lat 
wszystkie linie lotnicze w kraju wy­
posażą swoje samoloty w urządze­
nia elektroniczne, które zapobiegać 
będą kolizjom w powietrzu.

McArtor powiedział również, iż w 
ciągu roku wyda zarządzenie, na 
mocy którego linie lotnicze będą 
musiały zainstalować wspomniane 
urządzenia.

Urządzenie o nazwie TC AS (Traf­
fic Alert and Collision Avoidance 
System) jest w stanie przekazywać 
informacje pilotowi z pominięciem 
kontrolerów lotów.

Komunikat
Komitetu Płaskorzeźby

V/ porozumieniu z prezesem ZNP 
i K.P.A. mec. Alojzym Mazewskim, 
Komitet Uczczenia Pamięci śp. K. 
Rozmarka ostatecznie ustalił datę 
uroczystego odsłonięcia pamiątko­
wej płaskorzeźby w hołdzie zasłu­
żonemu bojownikowi sprawy pol­
skiej i sprawy Polonii amerykań­
skiej, byłemu długoletniemu preze­
sowi ZNP i K.P.A. K. Rozmarkowi. 
Zapowiadana już nie raz uroczy­
stość tym razem na sugestię preze­
sa A. Mazewskiego została ustalona 
na niedzielę, 20 września, godz. 2 po 
poł.

Jak podawaliśmy poprzednio, po­
wyższa uroczystość odbędzie się w 
siedzibie Zw. Nar. Pol., przy 6100 N. 
Cicero Ave. Poświęcenia dokona
J. E. bp. Alf. Abramowicz w asyście 
diakona dr Edw. Różańskiego, który 
odczyta nadesłane z tej racji osobi­
ste błogosławieństwo Ojca Świętego 
Jana Pawła II. Program uroczy­
stości przeprowadzi prezes Wydz.
K. P.A. aid. R. Puciński. Głównym 
mówcą będzie obecny przywódca 
Polonii amerykańskiej prezes Al. 
Mazewski. Przemówią również czo­
łowi działacze polonijni.

Po uroczystości oficjalnej, uczest­
nicy udadzą się do sali jadalnej 
głównych biur Związkowych, gdzie 
podany będzie szampan i kawa.

Komitet serdecznie zaprasza ca­
łą Polonię a szczególnie drogich do­
natorów, o przybycie na tę uroczy­
stość. Apeluje się dalej o nadsyłanie 
donacji na opłacenie drugiej płasko­
rzeźby, przeznaczonej dla siedziby

Powakacyjne Zebranie 
Gminy 75 ZNP

W piątek 25-go września odbędzie 
się zebranie zebranie Gminy 75 
ZNP w sali E. Moskala, przy 6339 N. 
Milwaukee Ave., o godz. 8 wieczo­
rem.

Mamy ważne sprawy do omó­
wienia. Jedną z nich jest przygoto­
wanie programu zabawy towarzy­
skiej, która odbędzie się w paź­
dzierniku.

Przewodniczącą komitetu zaba­
wy jest Zofia Ligenza, a wiceprze­
wodniczącą Anna Halvorsen.

Podczas wakacji nagromadziło 
się wiele ważnych korespondencji, 
które podczas tego powakacyjnego 
posiedzenia muszą być załatwione.

Stanisław Ścibło — prezes 
Władysław Kuman — sekretarz

Zapraszamy 
Do Biblioteki ZNP

Zapraszamy do korzystania z 
księgozbioru biblioteki ZNP. Biblio­
teka ta czynna jest we: wtorki, 
środy i czwartki, w godzinach od 10 
rano do 2 po poł., a mieści się przy 
6100 N. Cicero Ave.

Stan. Wydz. K.P.A.
Prezes K. Rozmarek był założy­

cielem Kongresu Polonii Amery­
kańskiej i z tego tytułu komitet 
uważa, iż podobna płaskorzeźba 
powinna być ofiarowana Kon. Pol. 
Am. w hołdzie właśnie Temu, który 
ten Kongres zorganizował i był jego 
pierwszym prezesem, A zatem pro­
simy o dalszą pomoc.

Wszelkie donacje należy wysyłać 
na Polish American Congress Foun­
dation “Charles Rozmarek Memo­
rial Fund,” 5844 N. Milwaukee 
Ave., Chicago,IL 60646.

Za Komitet:
J. Milklaszewski — przew. 

J. Kulibaba — wiceprez.

Zebranie Gm. 177 ZNP
Po wakacyjnej przerwie zarząd 

Gminy 177 ZNP pragnie przypo­
mnieć wszystkim delegatom i dele­
gatkom, iż nasze najbliższe zebra­
nie odbędzie się w piątek 25 wrześ­
nia w sali przy 5844 N. Milwaukee 
Ave.

Nasza zabawa stoliczkowa, która 
miała odbyć się 4 października zo­
stała odłożona do wczesnej wiosny 
przyszłego roku. Mimo tego dele­
gatki i delegaci proszeni są o 
przyniesienie fantów na przyszłe 
zebrania Gminy.

F. Dmuchowski — prezes 
M. Obrycka — sekr.

Zebranie Gr. 1010 ZNP
Tow. Sztandar Wolności, Grupa 

1010 ZNP, odbędzie swe posiedzenie 
w niedzielę 4-go października, o go­
dz. 2-ej po południu, w lokalu pnr. 
6935 N. Kenneth Ave. Lincolnwood, 
II.

Jest dużo ważnych spraw do za­
łatwienia, przeto prosimy o przyby­
cie wszystkich członków.

Wiesław Szpara — prezes 
Władysław Kuman — sekr. fin. 

Zebranie Gr. 1474 
Tow. Wiara i Ojczyzna

Zawiadamiamy, że pierwsze po­
wakacyjne posiedzenie Grupy 1474 
Tow. Wiara i Ojczyzna odbędzie się 
w niedzielę, 20 września o godz. 2 po 
poł. w sali.Plac. 90 SWAP przy 6005 
W. Irving Park Rd.

Pragniemy donieść smutną wia­
domość, iż skarbnik Antoni Zagozdon 
pożegnał nas na zawsze. Wieczny 
odpoczynek racz mu dać Panie.

Na posiedzeniu oczekujemy sp­
rawozdań sejmowych delegatów Jó­
zefa Szczecha i Stelli Wierzbickiej. 
Na zebraniu omówione zostaną li­
stopadowe wybory, gwiazda dla dz­
ieci oraz kalendarz na rok przyszły. 
Prosimy wszystkich członków o 
obecność.

I. Szczech — koresp.

Polskie Programy
Ze Stacji

WPNA
Podziałka

1490 AM
Programy codzienne: 

od poniedziałku do piątku
10:00-10:30 — “Mid Morning Polka Go-Round” 

10:30-11:30 — “Your Polish Heritage”—po ang.
o tradycjach i kulturze polskiej 
prowadzi Chris Guliński

11:30-12:00 — Program Urszuli Michałowskiej 

12:00- 2:00 — Program ZNP—prowadzi Urszula
Michałowska

6:00- 6:10 _ Najnowsze wiadomości opr. przez
wiecz, zespół “Dziennika Związkowego” 

6:10- 8:00 — “Nocny Pan”—Jarek Obrecki 
—program muzyczny.***

9:00-10:00 — Your Polish Heritage***
(pon. śr. i czw.)

10:00-12:00 — “Nocny Pan”—Jarek Obrecki
rano —program muzyczny.

12:00- 3:00 — “Trzecia Zmiana” 
rano —program słowno muzyczny

3:00- 5:00 — Program ZNP
z Urszulą Michałowską***

*** oznaczają powtórzenie poprzednio 
nagranego programu
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Z Myślą o Przyszłości
Co cztery lata, Posłanki i Posłowie, wybrani 

wolą ludu związkowego zbierają się na Sejmie, 
aby szczegółowo zbadać dotychczasową dzia­
łalność organizacji, wysłuchać sprawozdań z 
pracy wybranych i mianowanych urzędników, 
oraz, zaplanować dalszą, wspólną pracę na na­
stępne cztery lata. Sejm jest naj większą władzą 
Związku Narodowego Polskiego, przed którą 
muszą się “spowiadać” jego przywódcy i kie­
rownictwo.

40 Sejm wejdzie do historii organizacji jako 
sejm szczególny, bo nie tylko odbywa się w Sto­
licy Polonii, ale co najważniejsze, jak wynika ze 
sprawozdania prezesa Mazewskiego i innych 
urzędników Zarządu Centralnego, w okresie 
ostatnich czterech lat, Związek Narodowy Pol­
ski może poszczycić się nielada osiągnięciami, 
tak pod względem liczby członków, zasobów 
materialnych, jak też jako organizacja pa­
triotyczna, troszcząca się o losy rodaków w U.S. 
i narodu polskiego w ojczyźnie.

W ostatnich czterech latach zasoby Związku, 
jak stwierdza sprawozdanie Prezesa, wzrosły o 
$28,686,819.00. Po raz pierwszy od wielu lat, 
ogólny bilans członkostwa przedstawia się do­
datnio. W samym tylko roku 1986 zapisaliśmy 
do Związku 13,260 nowych członków na 
$54,791,236.00 ubezpieczenia. W ostatnich czte­
rech latach do Związku zapisano 38,644 nowych 
członków, którzy ubezpieczyli się na sumę — 
$152,138,468.00.

Wielka to zasługa działaczy związkowych, 
mądrego, przemyślanego i zachęcającego pro­
gramu ubezpieczeniowego zainicjowanego 
przez kierownictwo Związku, ale również do­
brej opinii jaką cieszy się nasza organizacja 
wśród Amerykanów polskiego pochodzenia i 
innych.

Mając stale na uwadze potrzebę odmładza­
nia szeregów członkoskich, dzięki inicjatywie 
wiceprezeski Heleny Szymanowicz wstąpili do 
Związku uczniowie kilku Polskich Szkół Sobot­
nich i dziś, ponad 2071 młodych ludzi, Związ­
kowców, uczy się korzystając z pomocy Związ­
ku, przygotowując się na przyszłych naszych 
przywódców.

Związek nigdy nie zapomina o swej mło­
dzieży. Najzdolniejsi korzystają z pożyczek i 
stypendiów dzięki którym mogą opłacić czesne 
na wyższych uczelniach, przy wielu grupach i 
gminach prowadzone są zespoły dziecięce i

młodzieżowe, drużyny sportowe i kółka zain­
teresowań.

Wierni ideałom założycieli, Związkowcy nie 
zapominają o pracy na rzecz odzyskania i 
utrzymania niepodległości narodu polskiego. 
ZNP wyrósł na przodującą organizację zahar­
towaną w walkach, nie boi się przemian, potrafi 
umiejętnie zmieniać formy i metody pracy, by 
odpowiadały wymogom dnia dzisiejszego. Ja­
ko jeden z inicjatorów i współzałożycieli Kon­
gresu Polonii Amerykańskiej, aktywnie po­
dejmuje szereg akcji politycznych i chary­
tatywnych mających na celu pomoc narodowi 
polskiemu i polskim imigrantom osiadłym w 
U.S.A.

Wierzymy, że Związek Narodowy Polski 
pozostanie wiemy ideałom wolności, demokra­
cji i bratniej miłości. Walcząc o prawo dla naro­
du polskiego do decydowania o swoim losie, 
będzie równocześnie przewodził nadal Polonii 
w walce o należne jej miejsce we wszystkich 
dziedzinach amerykańskiego życia.

Na rozsądne decyzje 40 Sejmu czekają 
wszystkie działy pracy organizacyjnej, Wy­
dawnictwa Związkowe, Związkowa Radiosta­
cja. Przestarzałe struktury wymagają zmian, 
trzeba ożywić działalność organizacyjną w 
grupach i gminach, skoncentrować się na wy­
chowaniu nowego pokolenia przywódców, któ? 
rzy będą mogli nas zastąpić i kontynuować na­
szą pracę.

Przed Posłami 40 Sejmu stoją wielkie i trudne 
zadania. W podejmowaniu decyzji, zgodnie z 
wolą ludu związkowego, będą się oni kierować 
troską o dobro organizacji i rzeczowo podejdą 
do zagadnień jakie stoją przed ZNP. Polecenia 
cenzora Hilarego Czaplickiego i prezesa Aloj­
zego Mazewskiego wypływające z bogatych 
doświadczeń i codziennej konfrontacji z rze­
czywistością zasługują na spokojną, rzeczową 
dyskusję, tak samo po gospodarsku powinny 
być potraktowane polecenia komitetów.

Na 40 Sejm, obradujący w Chicago, będą 
zwrócone oczy nie tylko braci związkowej i Po­
lonii, ale wszystkich Polaków na świecie. Je­
steśmy przekonani, że przedstawiciele ludu 
polskiego w Ameryce staną na wysokości za­
dania i tego im szczerze życzymy!

Szczęść Boże w pracy dla Polski, jej ludu w 
Ameryce i Stanów Zjednoczonych — państwa, 
które nie ma sobie równego na świecie!

Ameryka Się Bogaci
Dobre wiadomości można wyczytać w ostat­

nim raporcie federalnego biura do spraw 
statystyki. Raport ten nosi tytuł “Pieniądze, 
dochody oraz sytuacja materialna rodzin”, a 
zasadnicza jego konkluzja brzmi: wzrosła licz­
ba rodzin, zarówno białych jak i czarnych, 
którym dobrze się powodzi.

Zacznijmy od danych podstawowych. W cią­
gu ostatnich czterech lat, od roku 1982 do 1986, 
— przeciętny dochód amerykańskiej rodziny 
wzrósł o 10,7 proc. Jest to największy wzrost od 
wczesnych lat sześćdziesiątych.

Nawet biorąc pod uwagę epizod recesji we 
wczesnych latach osiemdziesiątych okaże się, 
że prezydentura Ronalda Reagana przyniosła 
zwrot w sytuacji rodzin, w porównaniu z okre­
sem Jimmy Cartera. W okresie 1977-81 prze­
ciętny dochód rodziny amerykańskiej spadł o 
6,4 proc., aby w czasach obecnej administracji 
wzrosnąć o 8,7 proc. W czarnych rodzinach ten 
przyrost jest jeszcze większy i wynosi 12,7 proc. 
Dane te przeczą alarmom, których źródłem jest 
lobby na rzecz zmiany polityki społecznej.

Hasło tych grup brzmi: “Przepaść między 
bogatymi i biednymi jest większa niż kiedy­
kolwiek. Bogacze są coraz bogatsi a biedni co­
raz biedniejsi”. W istocie rozpiętość dochodów 
między najbiedniejszymi i najzamożniejszymi 
rośnie bardzo powoli, choć zaprzeczyć się nie 
da, że rośnie. Towarzyszy temu jednak zjawi­
sko bardzo pozytywne — przyrost liczby rodzin 
o wysokich dochodach i równoczesny spadek 
liczebności rodzin najuboższych.

Przeczy to tezie o pogłębiającej się polaryza­
cji dochodów w społeczeństwie amerykańskim, 
która aby była prawdziwa wymaga poszerzania 
się strefy ubóstwa'.

Jak na ironię w okresie 1977-81, kiedy rząd 
federalny przeznaczał ogromne sumy na pro­
gramy walki z ubóstwem liczba rodzin naj­
biedniejszych, o dochodzie poniżej $12,500 ro­
cznie, wzrosła, gdy tymczasem od 1981 roku 
tendencja ta uległa odwróceniu. Wydatki fede­
ralne na walkę z ubóstwem ustabilizowały się, 
a równocześnie rodzin o niskich dochodach jest 
procentowo mniej. Okazuje się raz jeszcze, że 
jeśli idzie o poprawę sytuacji materialnej społe­
czeństwa bardziej skuteczny jest ogólny rozwój 
gospodarczy, niż programy opieki społecznej.

Jeszcze jedno zjawisko zasługuje na podkreś­
lenie: mimo tendencji wzrostowej grupa rodzin 
o średnich dochodach skurczyła się. Stało się 
tak dlatego, że również w przedziale dochodów 
uważanych za średnie następował awans. Od 
roku 1981 liczba rodzin białych o dochodzie 
powyżej 50 tysięcy rocznie podskoczyła z 16 do 
22 procent, gdy w latach 1977-1981 liczba ta­
kich rodzin malała. Ale największy skok wy­
konały rodziny czarne. Ich udział w grupie do­
chodów powyżej 50 tysięcy wzrósł z 7 do 22 
procent, co jest zmianą radykalną w porówna­
niu z latami 1977-81 kiedy udział rodzin 
czarnych w tej grupie kurczył się mimo fede­
ralnych wysiłków na rzecz zwalczania nędzy.

W wyniku tej ogólnej poprawy sytuacji 
amerykańskich rodzin, zmalała grupa o śred­
nich dochodach, a powiększyła warstwa górna. 
Klasa średnia znika poprzez awans. Jest to 
klasyczny przykład tego czego obietnicą był 
“american dream”, a co uległo całkowitemu 
unicestwieniu w latach siedemdziesiątych. 
Właśnie ruchliwość społeczna i realizacja ma­
rzeń o lepszej sytuacji materialnej była czynni­
kiem dynamizującym amerykańskie społeczeń­
stwo przez całe dziesięciolecia.

PISZĄ;
Umieszczone poniżej opinie nie zawsze 
są zgodne ze stanowiskiem Redakcji.

Simon Jak Truman?
NOWY DZIENNIK, N.Y. - Se­

nator Paul Simon: prosty, ciepły, 
przyjacielski, dobrze sobie radzi w 
lokalnej polityce stanu Iowa, czy 
New Hampshire. Lubi zatrzymać 
się, pogadać ze zwykłym człowie­
kiem, ponarzekać na zdrowie. Zy­
skuje mu to popularność wśród wie­
lu wyborców. Lecz czy ten bezpoś­
redni sposób bycia wystarczy do te­
lewizyjnej reklamy w przyszłoro­
cznej kampanii prezydenckiej?

Paul Simon zdecydował się na 
uczestnictwo w wyborach prezy­
denckich, w maju tego roku, po wy­
cofaniu się z rywalizacji jego przy­
jaciela, senatora z Arkansas, Dale 
Bumpersa. Simon nie ma “prezy­
denckiego” wyglądu, lecz jest do­
skonałym oratorem, popularnym, 
jak się rzeklo, w swoim stanie Iowa. 
Dopiero co prawda rozpoczął kam­
panię, lecz jeżeli wyborcy, zmęcze­
ni dwulicowością polityków związa­
nych ze skandalem Irangate, po­
stawią na szczerą, przyjacielską 
twarz Simona — to może się on stać 
poważnym kandydatem.

Podczas gdy pozostali kandydaci 
patrzą w przyszłość i stawiają na 
młode pokolenie, Simon zwraca się 
ku tradycji, wzorując się na Harrym 
Trumanie. Odwołuje się do spraw­
dzonych wartości — uczciwości, 
umiarkowania, zdecydowanej po­
lityki rządu w sprawach ekonomii. 
Bezrobocie uważa za bezpośrednią 
przyczynę większości problemów 
USA.
Deficyt budżetowy, przestępczość, 
analfabetyzm, śmiertelność nie­
mowląt i ciąże nastolatków są we­
dług Simona pośrednio lub bezpo­
średnio wynikiem bezrobocia. We­
dług programu senatora, każdy, kto 
nie znajdzie pracy w ciągu pięciu 
tygodni, powinien otrzymać ją od 
rządu lederainego. Oczywiście bę­
dzie to praca za oficjalnie dozwo­
lony minimalny zarobek lub pensję 
o 10 proc, wyższą niż zasiłek dla 
bezrobotnych. Plan Simona prze­
widuje wprowadzenie testów zna­
jomości angielskiego i ogólnego wy­
kształcenia, oraz zapewnienie tym, 
którzy jej potrzebują — pomocy 
rządowej w zdobyciu niezbędnego 
minimum oświatowego. Koszty ca­
łego programu wyniosą według ob­
liczeń Simona około ośmiu miliar­
dów dolarów rocznie.

Większkość funduszy ma pocho­
dzić ze zmniejszenia wydatków 
zbrojeniowych, skąd reszta — nie 
wiadomo. Simon uważa się jednak 
za konserwatystę, jeżeli chodzi o 
wydatki. Poparł projekt ustawy 
zmniejszenia deficytu budżetowe­
go, zgłoszony przez Gramma i 
Rudmana, oraz poprawkę o rów­
noważeniu budżetu. Na pewno jed­
nak polepszyłby swoją pozycję wy­
borczą, gdyby mógł dokładnie ok­
reślić źródła na finansowanie swego 
daleko idącego programu zmian 
społecznych. Simon jest zdecydo­
wanym liberałem (choć woli, by 
nazywano go “tradycyjnym demo­
kratą”), który wierzy, że wczoraj­
szy punkt widzenia jest wystarcza­
jąco dobry do rozwiązania dzisiej­
szych problemów.

Żałują Cara
Z drobnymi szczegółami opisała 

sowiecka gazeta “Sowietskaja Ras- 
sija” mord, jakiego dokonano na 
ostatnim carze Mikołaju II i jego 
rodzinie. Autorem tego niezwykłe­
go jak na Sowiety artykułu jest hi­
storyk Henryk Jaffe.

Jaffe stwierdza w nim, że wy­
mordowanie ostatnich potomków 
dynastii Romanowów jest faktem 
tragicznym dla Rosji. Zastrzega 
jednak, że nie była to w żadnym 
wypadku “zemsta rewolucji.” Jak 
pisze, w nocy na 17 lipca 1918 roku 
agenci czeki wywieźli Mikołaja II, 
jego żonę i pięcioro dzieci do Jeka- 
terinburga na Uralu i tam zastrzeli­
li. Ciała następnie spalono i na do­
datek oblano kwasem.

Decyzję o straceniu ostatniego 
cara i jego najbliższych podjął 
Uralski Sowiet—pisze Jaffe, w któ­
rym zasiadało jakoby wielu niebol- 
szewików. O morderstwie dowie­
dział się Lenin z telegramu nades­
łanego mu przez Sowiet na Uralu w 
dniu 17 lipca 1918 roku.

Czy Jaffe napisał prawdę—moż­
na by się o to spierać. Pointą arty­
kułu jest natomiast żal, że wyginęła 
sławna rosyjska dynastia Roma­
nowów

John Tagliabue

Porzućcie
Wszelką Nadzieję”

Za torami kolejowymi, w miejscu 
gdzie miasto ustępuje fabrykom o 
nazwach takich jak Olimpia Union- 
textil, znajduje się grupa betono-

kup nowych krosien oraz nowe 
artykuły do wprowadzenie na rynek.

Zakłady podupadły, gdy w odpo­
wiedzi na wprowadzenie w roku

wych budynków z wybitymi okna­
mi, o dachach porośniętych chwa­
stami. “To pozostałość lat 70-tych 
—mówi Adam Junka wzdrygając 
się nieco—teraz zostaną w nich 
umieszczone drobne zakłady, pro­
dukujące sprzączki albo jakieś wy­
roby tekstylne.”

Junka jest szefem zakładów Dy- 
wilan, produkujących dywany o 
wschodnich wzorach, jak na ironię 
wysyłane na rynki Arabii Saudyj­
skiej i Kuwejtu. Położone w cieniu 
Dywilanu, puste hale fabryczne 
stanowią metaforę, ilustrującą złe 
planowanie i dzikie inwestycje lat 
70-tych, które spowodowały wzrost 
długów Polski, spadek stopy życio­
wej i w końcu taki wzrost niezado­
wolenia ludzi pracy, w wyniku któ- • 
rego siedem lat temu narodziła się 
Solidarność, pierwszy niezależny 
związek zawodowy w bloku komu­
nistycznym.
Poczucie Beznadziejności

Stan wyjątkowy położył temu 
kres. Takie przemysłowe miasta 
jak Łódź są obecnie centrum wy­
siłków generała Jaruzelskiego, 
który usiłuje uzyskać poparcie dla

1981 stanu wojennego rządy państw 
zachodnich odpowiedziały odcię­
ciem dostawa surowców takich jak 
bawełna, wełna i włókna syntetycz­
ne, zmuszając Łódź do opierania 
się, na niezbyt pewnych dostawach 
sowieckich surowców niskiej ja­
kości.

Co więcej, upadły nadzieje na 
wejście Dywilanu na amerykański 
rynek za pośrednictwem takich 
sklepówjaksieć J.C. Penney, ogra­
niczony został także eksport na Bli­
ski Wschód z powodu walk w Liba­
nie i wojny irańsko-irackiej.

Brak Bodźców
Niektóre łódźkie przedsiębiorstwa 

gromadzą środki, aby wyproduko­
wać artykuły, które uwolnią je z za­
leżności od Zachodu.

Dywilan wraz z kooperującymi 
zakładami podjął produkcję spe­
cjalnego włókna, które do tej pory 
importował z Włoch.

Nowe przepisy finansowe umoż­
liwiły przedsiębiorstwom szersze 
korzystanie z kont dewizowych. 
Dywilan przeznaczył po 500 tys. doi. 
na dwa belgijskie krosna, które 
produkują dywany dwumetrowej 
szerokości.

programu odnowy gospodarczej. “Mamy swoje plany aczkolwiek
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Robotnice przy krosnach w jednej z łódzkich fabryk.
Lecz nastroje wśród robotników 
powracających z urlopów nad mo­
rzem lub w górach odwierciedla po­
czucie beznadziejności w całym 
społeczeństwie. Licząca 850 tys. 
mieszkańców Łódź jest ośrodkiem 
polskiego przemysłu włókiennicze­
go od XIX wieku, kiedy to niemiecki 
i austriacki kapitał utworzył szereg 
zakładów produkujących tekstylia 
dla nienasyconego rynku rosyj­
skiego.

W mieście znajduje się duży uni­
wersytet, politechnika i akademia 
filmowa, do której uczęszczali 
reżyserzy Roman Polański i And­
rzej Wajda.

Zakłady w mieście borykają się z 
niedoborem surowców i brakiem 
funduszów na wymianę starych 
urządzeń. Brakuje również wody, 
tak potrzebnej dla przemysłu, nie 
ma również pieniędzy na inwesty­
cje, które mogłyby zmienić sytua­
cję w tym zakresie.

Zamknięcie w tym roku sypiącej 
się filharmonii z powodu braku 
pieniędzy j est ciosem dla miasta ch­
lubiącego się tym, iż jest miejscem 
urodzin Arthura Rubinsteina.

Niedobitki lokalnej Solidarności 
wydają podziemne pisma, miesz­
kania byłych przywódców noszą 
ślady wcześniejszych zmagań — 
naklejki na telewizorach “TV kła­
mie” lub fotografie Lecha Wałęsy 
lub Papieża.

Świeże kwiaty składane są regu­
larnie pod tablicą wmurowaną w 
ścianę kościoła dla uczczenia “Pa­
mięci stoczniowców z Wybrzeża, 
którzy zginęli w obronie praw czło­
wieka.”

Lecz czasy walki minęły, teraz 
rośnie zaniepokojenie falą alkoho­
lizmu i narkomanii (około 300-400 
osób uzależnionych od heroiny) i lo­
sem matek pracujących dnie i noce 
w tkalniach.

Dla Junki, szefa zakładu produ­
kującego dywany najważniejszą 
sprawą są dostawy surowca i części 
oraz fundusze wystarczające na za-

zdajemy sobie sprawę z sytuacji w 
Polsce—mówi Junka oprowadzając 
gości wzdłuż rzędów starych kro- 
sień—Potrzebujemy wydajniej­
szych maszyn i nowych produktów, 
takich jak dywany ‘wall-to-wall’, 
które moglibyśmy sprzedać na Za­
chodzie.”

Jednakże wciąż główną przesz­
kodą w tej działalności pozostaje 
brak bodźców pracy.

Jeden z łódzkich zakładów wpro­
wadził eksperyment o jakim nie 
słyszano w Polsce do tej pory, usiłu­
je zachęcić robotników sprzedając 
swoje akcje, coś w rodzaju podziału 
zysków. Nie będzie to jednak chyba 
wystarczające.

“Mówi się dużo o reformie gospo­
darczej, a dzieje się coraz go­
rzej”—mówi ksiądz Stefan Miecz- 
nikowski, jezuita, który udzielał się 
w Solidarności—Największy pro­
blem to marnowanie pracy ludz­
kiej. Ludzie nie mają bodźców do 
pracy, perskektyw. Przeważa apa­
tia.” “Rząd coś niecoś zauważył i 
próbuje podjąć środki, aby uzyskać 
zrozumienie społeczne, ale nie od­
nosi w tym sukcesów. Nie pozostał 
mu chociaż cień autorytetu.”

Zdając sobie sprawę w nastrojów w 
Łodzi, przywódcy Kościoła katolic­
kiego nalegali, aby Papież Jan Pa­
weł II złożył wizytę w Łodzi. Prze­
mawiając do robotnic zakładów 
włókienniczych, zgromadzonych w 
starej hali fabrycznej, położonej w 
centrum miasta, Ojciec Święty 
skrytykował “niepokojące zjawi­
sko,” na które składają się trzy 
zmiany, dzienna i nocna, choroby 
zawodowe i rozbite rodziny.

Krok Wstecz
Wizyta Papieża nie rozproszyła 

jednak atmosfery beznadziejności. 
Przywódcy Kościoła koncentrują 
się na problemach miasta, orga­
nizują małe grupy robotników, któ­
rych zadaniem jest pomoc naduży­
wającym alkoholu i zmaganie się z 

(Dokończenie na str. 5-ej)
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NAJBLIŻSZE MECZE WISŁY
W środę, 16 września mecz Major 

Division Wisła —C.H.D. na stadio­
nie w Hanson Parku o godz. 7:30 
wiecz.

W sobotę, 19 września mecz li­
gowy Old Boyów Wisła — Niniveh 
na boisku przy szkole Steinmetz 
H.S. o godz. 5-ej po południu. Boisko 
znajduje się przy 3030 N. Mobile 
Ave.

W niedzielę, 20 września mecz 
Major Division Wisła — Winged 
Bull na boisku Angel Guardian, o 
godz. 4 po poł. Boisko przy Granville 
i Winchester Ave.

W środę,, 23 września półfinały 
111. State Cup na stadionie w Hanson 
Parku. Jeden z półfinałów to polo­

nijne spotkanie Wisła — Eagles.
☆ ☆ ☆

DRUŻYNY WISŁY W DETROIT
(c.d.)

Pierwsza Wisła i drużyna Old- 
Boyów wyjeżdżając do Detroit na 
zaproszenie White Eagle — sprawi­
ła gospodarzom niespodziankę, 
przywożąc dzięki uprzejmości ty­
godnika Sport-Review w Chicago 
kilkaset egzemplarzy tego tygodni­
ka nr 25, w którym przedstawiono 
Polonii w Ameryce i Kanadzie pol­
ską drużynę piłkarską z Detroit.

Mecze zostały zaaranżowane dla 
uświetnienia 36-ej rocznicy założe­
nia klubu. Właściwie siedziba klubu 
jest na przedmieściu Detroit w 
znanym dla Polaków w Ameryce 
Hamtramck. Na stadionie zjawili 
się rodacy z bliska i z daleka i wy­
czuwało się, iż występ drużyn Wisły 
z Chicago był przyjęty z rewerencją 
dla Chicago jako stolicy Polonii w 
Ameryce oraz dla Wisły jako naj­
starszego polskiego klubu w Ame­
ryce, założonego w 1927 roku. Licz­
na publiczność na Stadionie Key- 
worth w Hamtramck, Mich, z zain­
teresowaniem oglądała dwa dobre 
mecze. Los pogodził wszystkich, 
kiedy pierwsze drużyny uzyskały 
wynik remisowy 2:2. Wynik Old- 
Boyów był również 2:2. W pier­
wszym i w drugim meczu drużyny 
chicagoskie otrzymały kwiaty w 
kolorach narodowych. Gracze Wi­
sły wręczyli zawodnikom z White 
Eagle indywidualnie jubileuszowe 
proporczyki 60-lecia Wisły chica- 
goskiej.

(c.d.n.)
☆ ☆ ☆

W MECZU MAJOR DIVISION 
WISŁA — MAROONS 3:0

Przy idealnej pogodzie rozegrano 
w środku tygodnia mecz ligowy Ma­
jor Division z cyklu rundy jesiennej. 
Maroons znajduje się w swojej gru­
pie na 2 pozycji, tuż za Croatan, z 
matematyczną szansą na mistrza 
grupy. Jednak praktycznie odmło­
dzona drużyna Maroons ustępowa­
ła doświadczonej Wiśle. Już w 
pierwszych minutach meczu pro­
wadzenie zdobył L. Spaczyński.

Mecz toczył się w szybkim tem­
pie, wiele groźnych sytuacji po obu 
stronach. Dużo groźnych strzałów. 
Maroons nie wykorzystali rzutu 
karnego. Urban i Dyląg dodali po

Wisła użyła 3 bramkarzy: A. 
Curyło (pomocnik),zamienił go spóź­
niony S. Szymel. Również spóźnio­
ny A. Tofilo (bramkarz) zagrał tym 
razem w ataku. Po przerwie wynik 
się nie zmienił, ale było wiele cie­
kawych akcji. Młodzież z Maroons 
próbowała zmienić wynik, a Wisła 
grała więcej na pokaz, niż na wynik. 
Tym wynikiem Wisła w dalszym 
ciągu jest liderem w grupie Red 
Section. Następny mecz też w środę 
na stadionie w Hanson Parku.

☆ ☆ ☆
REDAKTOR B. TUSZYŃSKI 

W KLUBIE SPORTOWYM WISŁA
We wtorek, 8-września odbyło się 

spotkanie z red. Bogdanem Tuszyń­
skim w lokalu Wisły. Redaktor Tu­
szyński jest znanym sprawozdawcą 
sportowym Polskiego Radia. Poru­
szane były tematy kolarstwa pol­
skiego; wyświetlono film jego au­
torstwa1. Podpisywał on również 
cenne pozycje wydawnicze jego au­
torstwa.

Po projekcji odbyła się żywa i 
długa dyskusja na tematy sporto­
we. Wieczór wzbudził duże zainte­
resowanie osobą redaktora i jego do­
robkiem; również przywiezione al­
bumy sportowe wzbudziły duże za­
interesowanie wśród tutejszej Po­
lonii sportowej.

☆ ☆ ☆
14 DRUŻYN EUROPEJSKICH 

W MUNDIALU 1990
Na posiedzeniu Komitetu Wyko­

nawczego FIFA w Zurychu zat­
wierdzono zasady eliminacji przed 
piłkarskimi mistrzostwami świata 
— 1990 we Włoszech.

Europa reprezentowana będzie w 
Italii przez 14 zespołów (w tym Wło­
si, jako gospodarze). Ameryka Po­
łudniowa będzie reprezentowana 
przez trzy drużyny (w tym Argen­
tyna — obrońca tytułu). Po dwa 
miejsca w finale otrzymały — Azja, 
Afryka i strefa CONCACAF. Po­
nadto do finału spotkań między 
zwycięzcą strefy Oceanii, a trzecim 
zespołem eliminacji w Ameryce 
Południowej.

Losowanie grup eliminacyjnych 
odbędzie się 12 grudnia br. w Zury­
chu, a spotkania rozegrane być mu­
szą w okresie między marcem 1988 
roku, a grudniem 1989 roku.

☆ ☆ ☆
REZYGNACJA SELEKCJONERA 

PIŁKARZY WĘGIER
Jozsef Verebes zrezygnował z 

funkcji starszego trenera piłkar­
skiej reprezentacji Węgier, będzie 
natomiast kontynuował swą pracę 
jako szkoleniowiec aktualnego mis­
trza Węgier zespołu MTK.

Jak podała agencja MTI, główną 
przyczyną odejścia Verebesa były 
konflikty z Węgierską Federacją 
Piłkarską. Jozsef Verebes nie zga­
dzał się m.in. na wyjazd najlep­
szych piłkarzy węgierskich za gra­
nicę.

☆ ☆ ☆
ŚMIERĆ ALPINISTY

W Andach peruwiańskich zginął 
podczas wspinaczki Henryk Gawa- 
recki z Wrocławia, uczestnik eks­
pedycji alpinistycznej tamtejszego 
Klubu Wysokogórskiego.

jednej bramce i do przerwy Wisła 
prowadziła 3:0.prowadziła 3:0.

RZYM — Czyżby nowa moda wśród biegaczek? Taki strój 
podczas rzymskich Mistrzostw Świata w lekkoatletyce zap­
rezentowała reprezentantka USA Florence Griffith. (UPI)

MOSKWA — Na proces Mathiasa Rusta do Moskwy przybyła 
jego najbliższa rodzina: ojciec Karl-Heinz Rust (z prawej), 
matka Monika oraz brat Ingo. (Reuter)

Czy Spadek Dolara 
Powinien Być Łagodny?

POLSKI KLUB TAŃCA TOWARZYSKIEGO
ZAPRASZA NA

KURS TAŃCA DLA POCZĄTKUJĄCYCH
W programie: tango, walc, foxtrot, samba, rumba, cha-cha, draco, jive, blues, polka i inne. 
Kurs będzie się odbywał we wtorki i czwartki od godz..8 do 10 wiecz. i trwał będzie 5 tygodni.
Zapisy i pierwsze zajęcia już we wtorek, 15 września, o godz. 8 wiecz., w budynku Związku Klubów 
Polskich, przy 5835 W. Diversey. . . . Ł v
Zapraszamy młodzież, rodziców i dziadków, pary i osoby pojedyncze, śmiałych i nieśmiałych.
Z nauki tańca skorzystało już ponad 300 osób i teraz bawią się swobodnie! A Ty?

UWAGA: Udzielamy także KRZYSZTOF SARNECKI
I ekcii Prvwatnvch Polski Klub Tańca TowarzyszkiegoiSp^amyy Teł. 286^895 lub 74^7799

Washington (CT) — Kończy się 
lato i po wakacyjnej względnej sta­
bilizacji waluty amerykańskiej 
wartość dolara powoli poczyna się 
obniżać.

W środę wartość dolara w sto­
sunku do marki RFN na giełdzie 
nowojorskiej osiągnęła ważny, psy­
chologiczny poziom — 1.80 DM. Zb­
liżyła się też do innego ważnego 
progu, gdyż za jednego dolara pła­
cono 140.86 japońskich jenów.

Tańszy dolar spowodował ner­
wowość w kołach bankowych krajów 
uprzemysłowionych, a równocześ­
nie stanowi poważną próbę sił dla 
“strażników” amerykańskiej wa­
luty.

Jeśli Rada Rezerwy Federalnej 
podejmie w przyszłości wysiłki na 
dużą skalę w obronie waluty USA, 
to oznacza, iż konsumenci muszą li­
czyć się z wyższą stopą procentową, 
a państwo, jako całość zwolni tem­
po swego rozwoju gospodarczego.

Zdaniem ekonomistów nie ozna­
cza to jeszcze kryzysu, lecz jeszcze 
kilka miesięcy niskiej wymiany to­
warowej z zagranicą spowoduje 
znaczny spadek zaufania do waluty 
amerykańskiej.

Tańszy dolar to wyższe ceny to­
warów z importu i mniejsze ceny 
dóbr eksportowanych za granicę 
przez firmy amerykańskie. Teo­
retycznie pomoże to w zmniejszeniu 
istniejącego deficytu w handlu za­
granicznym. Konsumenci ograni­
czą zakup droższych towarów z 
importu i zaczną kupować rzeczy 
amerykańskie, jednak są to tylko 
założenia teoretyczne.

Najczęściej stawiane pytanie 
brzmi: Co uczyni Allan Greenspan, 
niedawno wybrany przewodniczący 
Rady Rezerwy Federalnej, jeśli do­
lar stanie się przedmiotem ataków 
na rynkach zagranicznych?

Istnieją dwie możliwości. Można 
robić nic lub podnieść stopę procen­
tową powstrzymując w ten sposób 
dużą ilość pieniędzy, które federal­
ne banki amerykańskie “wtłoczą” 
w naszą gospodarkę. Wyższa stopa 
procentowa wzmocni dolara, lecz 
równocześnie zmniejszy sprzedaż 
domów i samochodów, zmniejszy 
inwestycje i zatrudnienie.

Zdaniem Lyle Gramley’a, byłego 
członka Rady Rezerwy, Greenspan 
działać powinien niezwykle deli­
katnie, by przywrócić zaufanie do 
dolara, a jednocześnie ukroić pro­
cesy inflacyjne. Zdaniem Gramleya 
gospodarka amerykańska jest sil­
niejsza niż to powszechnie się sądzi, 
gdyż dość szybko maleje bezrobo­
cie, a wzrasta eksport.

“Rada Rezerwy powinna podjąć 
zdecydowaną akcję” — mówi 
Gramley. “Należy podnieść stopę 
dyskontową.”

Stopa dyskontowa to stopa pro­
centowa pobierana przez banki cen­
tralne od instytucji finansowych za 
pożyczenie pieniędzy. Podwyżka 
stopy dyskontowej znaczyłaby, iż 
Rada prowadzi zdecydowaną po­
litykę monetarną.

“Kryzys waluty USA nadejdzie 
bardzo szybko, jeśli mu nie przeciw-

Dar Papieski
Kolejny dar dla służby zdrowia w 

Polsce ofiarował papież Jan Paweł 
II. Nowoczesny ultrasonograf fir­
my Siemens przekazał w imieniu 
Ojca Św. szpitalowi ginekologicz­
no-położniczemu w Lublinie — bi­
skup ordynariusz diecezji lubelskiej 
Bolesław Pylak.

działamy,” oznajmił Gramley.
Inni ekonomiści są zdania, iż do­

lar powiniem obniżyć swą wartość, 
lecz należy robić wszystko, by spa­
dek ten nie był zbyt szybki.

Właśnie dlatego banki centralne 
USA, Japonii i krajów Europy Za­
chodniej postanowiły powstrzymać 
ten spadek zakupując nadwyżkę 
waluty amerykańskiej na świato­
wy ch rynkach i wycofuj ąc j ą z obie­
gu. Dzięki tej operacji dolar spada 
łagodnie.

Szybkość tej obniżki jest właśnie 
próbą sił nie tylko dla USA, lecz tak­
że dla Japonii i Europy. Sekretarz 
skarbu USA James Baker i jego 
partnerzy z krajów uprzemysło­
wionych w lutym tego roku na spot­
kaniu w Paryżu postanowili utrzy­
mać wartość walut na mniej więcej 
istniejącym poziomie.

Nie określono jednak dokładnie 
wysokości “istniejącego poziomu,” 
lecz wielu obserwatorów rynku fi­
nansowego twierdzi, że jeśli za jed­
nego dolara płacić się będzie mniej 
niż 1.80 marki RFN i mniej niż 140 
jenów, wówczas zainteresowane 
rządy zmuszone będą do podjęcia 
drastycznych kroków. Tylko czy 
wszyscy na tym skorzystają?

QUICK SNAPS 
ONE HOUR PHOTO 
3000 N. Central Tel.: 637-1444 
SERWIS NA NASTĘPNY DZIEŃ 
12 exp.-$2.95 24 exp- $4.95 
15 exp.—$3.45 36exp.-$6.95 
l-GODZINNY SERWIS TROCHĘ DROŻEJ 

KODAK 35 MM 100-36 ... $3.49 
FUJI 35 MM 100-36 .... S3.19 
ROBIMY ZDJĘCIA PASZPORTOWE 
i MIGRACYJNE.....................$6.00

DENTYSTA
BEZBOLESNE LECZENIE 

NISKIE CENY
16 lat doświadczenia. Nowo­
czesny gabinet, kompletne le­
czenie r uzupełnianie brakują­
cego uzębienia. Spłaty w ra­
tach. Ubezpieczeni mile wi­
dziani. Od 9 rano — 10 wieczo­
rem. 6 dni w tygodniu.

DR. WANDA ROGALSKA 
4417 N. Central Ave.

282-4020

NIEOCZEKIWANA CIĄŻA?
Nie wpadaj w rozpacz ... 

my możemy pomóc
• Bezpłatne Testy Ciążowe
• Życzliwi Doradcy
• Pomoc Lekarska
• Pomoc Finansowa
• Zrozumiałe i Prawdziwe 

Informacje o Moralnych, Fizycz­
nych i Psychicznych Konsekwen­
cjach Usuwania Ciąży.

Suite 1100 • 621-1100

AID FOR WOMEN
8 South Michigan

SPECJALISTYCZNA 
OPIEKA ZDROWOTNA 

DLA KOBIET 
ORAZ ZABIEGI 

GINEKOLOGICZNE
• Badania Krwi i Moczu Na Ciążę
• Porady Ciążowe
• Lokalne Znieczulenie i Narkoza
• Zabiegi Ginekologiczne

Koszty Zabiegów i Badań 
Pokrywane Przez Ubezpieczenia 

MÓWIMY PO POLSKU

Od Wtorku do Soboty: 
8 Rano — 4 Po Poł.

725-0200
5086 N. ELSTON

"... Porzućcie 
Wszelką Nadzieję”
(Ciąg dalśzy ze str. 4-ej) 

problem złej opieki lekarskiej.
“Mamy tak mało szpitali, cier­

pimy na brak lekarstw—dodaj e 
ksiądz Miecznikowski—lecz pierw­
szą rzeczą jest sprawa życia ciężko 
pracujących kobiet.

Wiele z nich pracuje w systemie 
trójzmianowym. Poronienia wy­
stępują wśród nich często. W pracy 
stoją w pomieszczeniach pozba­
wionych wentylacji.”

Rzeczywiście, wizyta w łódzkich 
zakładach przypomina podróż w 
przeszłość. Przestarzały system 
kart zegarowych służy tam, gdzie 
na Zachodzie stosuje się kompu­
tery. Brak sprzętu, który chroniłby 
robotników przed kurzem i hałasem 
towarzyszącym pracy krosien.

Poczucie słabych nadziei przefil- 
trowło się nawet do szkoły filmowej, 
wśród młodych reżyserów panuje 
moda na pogoń za estetyką, z pomi­
nięciem niefunkcjonującej kana­
lizacji, bram fabrycznych i stosów 
taniej kapusty.

(“New York Times” tł. e.u.)

BIURA PRAWNE
JOHN A ROKACZA
Adwokat mówiący po polsku 
zajmuje się wszelkiego rodzaju 
sprawami.

• Rozwody
• Uszkodzenia Cielesne
• Sprawy Kryminalne
• Przekroczenia Drogowe 

w Stanie Nietrzeźwym
Pierwsza Wizyta BEZ OPŁATY 
Przyjmuje Także Wieczorami 

Dzwoń 7 dni w tygodniu. 
24-godziny. Dwa biura: 
Downtown i Northwest.

726-3753

Richard W. Gillis 
Juris Doctor 
ADWOKAT 
• Rozwody 

$150 Plus Koszty 
(gdy jeden ze współmałżonków 

znajduje się w Polsce) 
Szybkie załatwienie spraw 

Proszę dzwonić do W. Nader— 
asystenta adwokata 

tel. 286-0742—24 godz.
Adresy biur

4890 N. Milwaukee Ave. 
4330 S. Ashland 

155 N. Michigan Ave. 
Za umówieniem tylko.

BIURA ADWOKACKIE 
KUTA AND KASH 

Frank J. Kuta & James J. Kash 
5132 Archer

(NE Comer Archer & S. Kildare)
• Kupno i sprzedaż nieruchmości
• Testamenty
• Uszkodzenia cielesne
• Obrażenia cielesne przy pracy
• Rozwody
• Sprawy w biznesach 

korporacyjnych
Tel.: 284-1630

MÓWIMY PO POLSKU

MÓWIMY PO POLSKU

ADWOKAT 
JOEL GOULD 
Jazda w Stanie Nietrzeźwym 

Wypadki Samochodowe
• Rozwody $170 + Koszty 

Sądowe $150
• Przekroczenia Ruchu 

Drogowego od $80
• Kradzieże w sklepach • Bójki
• Uszkodzenia Cielesne 

w Wypadkach 
(Wysokie Odszkodowania)
Zadzwoń Po Umówienie Się

Porady Bezpłatne 
281-8744

24 Godzinny/7 Dni w Tygodniu 

2918 N. MILWAUKEE 
205 W. RANDOLPH • POKOJ 1630

ADWOKAT D. GILNA
BYŁY ASYSTENT PROKURATORA STANOWEGO

• Amnestia • Sprawy Imigracyjne • Jazda w stanie nietrzeźwym • 
Odszkodowania • Uszkodzenie cielesne • Sprawy Kryminalne • Kup­
no — sprzedaż interesów i nieruchomości • Sprawy związane z nie­
porozumieniami między kupującymi samochód a dealerem.

• Rozwód w U.S.A. $400 (łącznie z kosztami s|ądowymi)
• Legalizacja rozwodu w Polsce $175

• Z udziałem byłego sędziego z Polski w sprawach rodzinnych, spadko­
wych, nabycia i zbycia nieruchomości, mieszkań i innych posiadłości 
majątkowych—w Polsce.

622-8610 698-1776
Tel.: 825-3184 (Tylko w Soboty od 9 do 12 w Południe) 

5642 W. DIVERSEY AVE. MÓWIMY PO POI.SKU

POLO CORP. PRZEDSTAWIA:

PO WIELU LATACH OCZEKIWANIA
NAJWIĘKSZA POLSKA PIOSENKARKA. PIERWSZA 

GWIAZDA CASINO DE PARIS W LAS VEGAS, 
ZDOBYWCZYNI GRAND PRIX NA MIĘDZYNARODOWYM 

FESTIWALU W PARYŻU—SŁYNNA

VIOLETTA VILLAS
ZNÓW ZAŚPIEWA DLA NAS 

WRAZ ZE SWOIM ZESPOŁEM W SKŁADZIE: 
NINA GOCŁAWSKA, ZOFIA CZERWIŃSKA, ANNA BARCZEWSKA. MONIKA 
BORYS, ZDZISŁAWA SPECHT, JERZY WEINERT, CZESŁAW MAJEWSKI, JAN 
GOTHEL. MAREK KLIMCZUK, ZDZISŁAW NOWICKI, DARIUSZ MUSIAŁOWSKI

Oto Kalendarz Występów:

' /A 4 X

KONCERT GALOWY
AUDITORIUM THEATRE

70 E. Congress Parkway
ŚRODA, 23 WRZEŚNIA. 0 GODZ. 8:00 WIECZ.

Następnie:
LANE TECH AUDITORIUM 

u zbiegu Western i Addison 
SOBOTA, 26 września, o godz. 8:00 wiecz. 
NIEDZIELA, 27 września, o godz. 3:00 pp.

Teł. 539-9898

Tel. 489-2554

Tel. 685-8222
Tel. 342-9851
Tel. 523-2008
Tel. 794-0200
Tel. 637-7737

Bilety:
AUDITORIUM THEATRE BOX OFFICE

70 E. Congress Parkway
TICKETRON—Tel. 922-2110

Informacje i możliwość kupienia telefonicznie na kartę kredytową.
POLISH RECORD CENTER 

3069 N. Milwaukee Ave.
Wszystkie Biura POLAMERU:

3094 N. Milwaukee 
1113 N. Ashland 
4425 S. Archer 
5508 W. Belmont 
5246 W. Fullerton

POLONIA BOOKSTORE
2886 N. Milwaukee
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40 Sejm ZNP 
Rozpoczął Obrady

(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 
niący obowiązki proboszcza par św. 
Trójcy, ks. Edward Pająk z par. św. 
Młodzianków, który wygłosił kaza­
nie, ks. Stanisława Milewskiego— 
rektora Zakładów Naukowych w 
Orchard Lake, ks. Feliksa Milisz- 
kiewicza, Waltera Szczypuły i To­
masza Rzepieli.

Lektorami w czasie Mszy św. by­
li: cenzor Hilary Czaplicki—pierw­
sze czytanie, wiceprezeska Helena 
Szymanowicz—II czytanie i Jan 
Bierzanowski. Dary do ołtarza nie­
śli: prezes ZNP Alojzy A. Mazew- 
ski, wiceprezes—Antoni Piwowar­
czyk, w/cenzor Edward Sitnik, sek­
retarz generalny—Helena Pross i 
skarbnik—Edward Moskal.

Mistrzem ceremonii byl ks. Jan 
Rolek, a diakonem, dr. Edward C. 
Różański. Przy organach—Józef 
Labuda.

Ks. Edward Pająk w swym kaza­
niu mówił o zasługach Związku Na­
rodowego Polskiego, szczególną 
uwagę zwracając na pełną poświę­
cenia pracę jej członków i przy­
wódców. Kaznodzieja podkreślił, że 
uroczystości religijne zgodnie z wie­
loletnią tradycją ZNP zawsze orga­
nizuje w kościele św. Trójcy, Kated­
rze polonijnego Chicago. Pełen 
tekst wzruszającego kazania prze- 
każemy w następnych wydaniach 
“Dziennika.”

Po Mszy św. posłanki, posłowie, 
członkowie Zarządu Centralnego 
ZNP, Rady Nadzorczej, przedsta­
wiciele organizacji polonijnych i li­
czni goście podążyli do siedziby 
organizacji, na uroczyste rozpoczę­
cie obrad 40 Sejmu ZNP.

Ponad tysiąc osób zgromadziło 
się pod biało-czerwonym namio­
tem, by uczestniczyć w history­
cznym wydarzeniu, jakim bez wąt­
pienia był fakt, że po raz pierwszy w 
historii Związku Narodowego Pol­
skiego Sejm rozpoczął obrady u 
siebie, w domu.

W imieniu Komitetu Przedsej­
mowego, przewodnicząca Kata­
rzyna Dienes przywitała gości, po­
słów i posłanki, życząc pomyślnych 
i owocnych obrad, oraz mile spę­
dzonych dni w stolicy Polonii w Chi­
cago. Zgodnie z tradycją, modlitwę 
przed rozpoczęciem części inaugu­
rującej Sejmy odmówił J.E. ks. bp. 
Szczepan Wesoły z Rzymu, opiekun 
duchowy imigracji na świecie.

Cenzor Hilary Czaplicki, witając 
wszystkich tak licznie przybyłych 
gości, oficjalne proklamował 40 
Sejm Związku Narodowego Pol­
skiego—jako rozpoczęty.

Prezes ZNP mec. Alojzy Mazew- 
ski przedstawił: prezesa Sokolstwa 
Polskiego w Ameryce Bernarda 
Rogalskiegi, który złożył życzenia 
Sejmowi, serdecznie przemówiła 
honorowa prezeska Związku Polek 
w Ameryce—Helena Zielińska, 
składając życzenia z okazji 40 Sej­
mu.

Krótkie życzenia złożyli Komi- 
sarki i Komisarze Okręgów 12 i 13 
ZNP; w imieniu gubernatora 
Thompsona i własnym przemówił 
Leo Kazaniwskyj—stojący na czele 
stanowej roboczej grupy mającej 
na zadanie ułatwić imigrantom le­
galizację pobytu w US w ramach 
tzw. “ustawy (migracyjnej.”

Wzruszający był moment wrę­
czenia “adoptowanemu synowi Po­
lonii” kongresmanowi Frankowi 
Annunzio najwyższego odznaczenia 
ZNP: Złotego Krzyża Legii Hono­
rowej, w dowód wdzięczności za 
długoletnią przyjaźń i pomoc oka- 
ząną społeczności polonijnej, szcze­
gólnie polskim żołnierzom, wetera­
nom II Wojny Światowej, którzy 
walczyli u boku aliantów.

Kong. Annunzio ma wielką zasłu­
gę w tym, że weterani ci mogą teraz 
korzystać z ubezpieczenia lekar­
skiego i szpitalnego tak samo jak 
weterani amerykańscy.

Prezes Mazewski, mówiąc o ścis­
łej współpracy z kong. Annunzio 
podkreślił, że jesteśmy wszyscy 
niezmiernie wdzięczni Kongresma­
nowi.

Na rozjaśnionym po niedawnym 
deszczu niebie zobaczyliśmy nasze 
polskie “Witamy” skierowane do 
ponad 1,000 osób, które przybyły na 
Sejm z 36 stanów USA, a z nadlatu­
jącego helikoptera zrobiono zdjęcie 
wszystkich obecnych.

Wieczorem w olbrzymiej sali ba­
lowej hotelu Palmer House odbył 
się okazały bankiet z udziałem oko­
ło 1,500 osób. Ks. bp. Alfred Abra­
mowicz odmówił inwokację, mis­
trzem ceremonii był prezes Alojzy 
Mazewski. Na trzech poziomach 
głównego stołu zasiedli urzędnicy 
ZNP, wybitni goście, politycy.

Przemawiali: sekretarz stanowy 
—Jim Edgar, serdeczny przyjaciel 
Polonii—prokurator stanowy Neil 
Hartigan, w imieniu mayora Was­
hingtona i swoim—Mike Holewiński 
—asystent mayora Chicago. Obecni 
byli również: aid. Roman Puciński, 
skarbnik powiatowy Edward Ro- 
sewell, i wielu innych. Dokładną li­
stę wybitnych gości przekażemy w 
najbliższych wydaniach “Dzienni­
ka.”'

Bardzo pięknie o Polonii, Pola­
kach i Związku Narodowym Pol­
skim mówił główny mówca uroczy­
stości, kong. Dan Rostenkowski.

Zwrócił uwagę, że właśnie dzięki 
ZNP, właściwej taktyce, a co naj­
ważniejsze odpowiedniej akcji, za­
równo naszych przywódców, jak też 
całej społeczności związkowej, zdo­
łano przekonać Komitet Kongre­
sowy, że nie należy opodatkowywać 
organizacji bratniej pomocy i 
wskazano jak bardzo niekorzystne 
dla wzsystkich byłoby tego rodzaju 
posunięcie.

Kong. Rostenkowski mówił o Pol­
sce i o tym w jaki sposób mog­
libyśmy pomóc naszym rodakom. 
Mówił o kraju, który odwiedził nie­
dawno, i o tym, że pierwsze kroki w 
kierunku nawiązania bliższych kon­
taktów z Polską zostały już zrobio­
ne.

Bardzo szczegółowo omówił sy­
tuację kraju, wskazał na zasadni­
cze sprawy, które w najbliższej 
przyszłości zostaną załatwione zw­
racając uwagę na to, że pomoc eko­
nomiczna dla Polski, to równocześ­
nie zapewnienie, że kraj ten nie zo­
stanie jeszcze bardziej zdomino­
wany przez “brata ze wschodu.”

Ważne jednak, jak podkreślił 
mówca, by pomóc tym wszystkim 
Rodakom, którzy znaleźli się w USA 
i dotychczas sytuacja ich jest nie­
wyjaśniona. Na razie korzystają z 
przywileju EVD, ale koniecznym 
jest, aby ich status jak najszybciej 
unormalizować.

Dlatego też dołączył do kolegów 
kongresmanów polskiego i niepol­
skiego pochodzenia popierając pro­
jekt ustawy przedłożonej w Izbie 
Reprezentantów przez kong. Lipiń­
skiego przyznający tym ludziom 
prawo starania się o stały pobyt w 
USA (podobny projekt wniósł na fo­
rum Senatu—sen. Paul Simon).

Zdaniem mówcy, sprawa ta po­
winna zostać pomyślnie załatwiona 
do końca bieżącej sesji Kongresu.

Podsekretarz stanu Edward Der- 
wiński mówił o polityce wobec Pol­
ski. Wskazał na szereg podjętych 
już kroków w kierunku nawiązania 
bliższych kontaktów, szczególnie na 
fakt, że niedługo dojdzie do spotka­
nia sekretarza stanu G. Shultza z 
min. Orzechowskim, a jak wiado­
mo, przy końcu września, odwiedzi 
Polskę wiceprezydent George Bush.

Sekr. Derwiriski zwrócił słusznie 
uwagę, że sam fakt zainteresowa­
nia Polską tak wielu polityków 
amerykańskich świadczy o sile Po­
lonii i o tym, że liczą się z Ameryka­
nami polskiego pochodzenia nasi 
politycy.

Mówca podkreślał dumę ze swe­
go polskiego pochodzenia, zapra­
szając wszystkich serdecznie do 
częstszego odwiedzania Chicago.

W imieniu Związku Narodowego 
Polskiego prezes Alojzy Mazewski i 
cenzor Hilary Czaplicki odznaczyli 
obu wybitnych mówców najwyż­
szym odznaczeniem Związku: Zło­
tym Krzyżem Legii Honorowej 
ZNP.

Życzenia od siebie i specjalne 
posłanie do Polonii od Ojca Święte­
go Jana Pawła II przekazał ks. bp. 
Szczepan Wesoły. O pracy w Związ­
ku mówił cenzor Czaplicki dzięku­
jąc szczególnie Komitetowi przed­
sejmowego za doskonałe przygoto­
wanie do Sejmu, za okazałe uroczy­
stości inauguracyjne.

Miłym przeżyciem dla wszyst-. 
kich gości był występ dwojga do-, 
skonałych śpiewaków: Melanii To-, 
maszkiewicz — profesora muzyki ij 
Stefana Wicika, którzy wystąpili w- 
recitalu pieśni polskich i innych. 
Występ artystów nagrodzony został 
rzęsistymi brawami.

Mimo późnej godziny i wypełnio­
nego uroczystościami dnia, zebrani 
na sałi goście uczestniczyli w pro­
gramie do końca. Benedykcję odmó­
wił ks. bp. Józef Zawistowski z Pol­
skiego Katolickiego Kościoła Naro­
dowego, a na zakończenie wspól­
nie odśpiewano: “God Bless Ame­
rica” i “Rotę” — Konopnickiej.

Obszerniejsze fragmenty przemó­
wień. oraz szereg innych szcze­
gółów, których nie byliśmy w stanie 
uwzględnić dzisiaj, przekazywać

Papież w Luizjanie i Teksasie
(Ciąg dalszy ze str. 1-ej) 

bożeństwo zostało zakłócone silną 
ulewą. Podczas liturgii słynny trę­
bacz Al Hirt odegrał pieśń “Ave 
Maria.”

Jan Paweł II spotkał się z prze- 
stwicielami czarnej społeczności 
katolickiej w Stanach Zjednoczo­
nych.

“Czarna społeczność w USA spo­
tyka się z ekonomiczną niespra­
wiedliwością i zadaniem Kościoła 
jest wyrównywanie wszelkich nie­
prawidłowości ’’—powiedział Oj ciec 
Św., który również pochwalił szcze­
gólnie akcje nie stosowania prze­
mocy używane przez pastora Mar­
tina Luthera Kinga. Papież poch­
walił zasługi Martina Kinga, który 
“odegrał niepoślednią rolę w histo­

tonio z powodu silnego wiatru zawa­
lił się ołtarz, który dzięki ofiarności 
miejscowych mieszkańców bardzo 
szybko został odbudowany. Upały 
natomiast przekraczające w nie­
dzielę 100 st. F były przyczyną li­
cznych omdleń i zasłabnięć wśród 
zgromadzonych. Ponad 500 osobom 
trzeba była udzielić pierwszej po­
mocy. 26 wiernych odesłano do szpi­
tala.

W niedzielę po południu Papież 
przemawiał również podczas doro­
cznej konwencji katolickich orga­
nizacji charytatywnych, która w 
tym roku miała miejsce w Teksa­
sie. Ojcie Św. wezwał do zapewnie­
nia każdemu człowiekowi” podsta­
wowych praw ludzkich i wezwał do 
szacunku dla istoty ludzkiej.”

rii Ameryki.”
W niedzielę rano Papież opuścił 

Nowy Orlean, skąd udał się do San 
Antonio w Teksasie. Podczas Mszy 
Św. odprawionej dla 300 tys. wier­
nych, głównie pochodzenia latyno­
skiego, Ojciec Św. przemawiął 
zarówno po angielsku, jak i po hisz­
pańsku w ostrych słowach potępia­
jąc zarówno zabijanie nienaro­
dzonych niemowląt, jak i eutanazję. 
Dostojny gość pochwalił natomiast 
tradycyjne wartości chrześcijań­
skie, jak umiłowanie życia oraz mi­
łość bliźniego.

Ojciec Św. stwierdził, iż naród 
amerykański powinien zaakcepto­
wać społeczność hiszpańskojęzycz- 
ną na równi z innymi grupami etni­
cznymi. Jednocześnie udzielił ak­
ceptacji tym Amerykanom, którzy 
“udzielają schronienia swym bra­
ciom i siostrom z południa.” 
Te słowa papieskiej homilii odno­

siły się do aktywistów tzw. “Ruchu 
Sanktuarium,” którego członkowie 
w ubiegłym roku byli prześladowa­
ni za ukrywanie nielegalnych imi­
grantów przebywających w Sta­
nach Zjednoczonych.

Społeczność hiszpańskojęzyczna 
powinna włączyć się w główny nurt 
życia narodu amerykańskiego i 
wykazywać jedność wśród swych 
członków—powiedział po hiszpań­
sku Papież.

W San Antonio ponownie ważnym 
czynnikiem papieskiej wizyty stała 
się pogoda. Jeszcze przed przyby­
ciem Dostojnego Gościa w San An-

Próżne ; 
Obietnice Czy 

Chęć Szczera?
Monachium (Reuter) — W ostat­

nim dniu wizyty w Niemczech Za­
chodnich, prezydent NRD Erich Ho­
necker uścisnął dłoń człowiekowi, 
który przez lata uważany był za 
najbardziej zagorzałego przeciw­
nika jego kraju i niebezpiecznego 
antykomunistę — premiera Bawarii 
Franza Josefa Straussa.

Strauss, który gwałtownie prze­
ciwstawiał się otwarciu stosunków 
z NRD w 1972 roku, powitał Honeck­
era na lotnisku Riem w Mona­
chium.

Wcześniej prezydent Niemiec 
Wschodnich zaskoczył swych gos­
podarzy pierwszą, publiczną wy­
powiedzią na temat ułatwień podró­
ży przez granicę wschodnio i za- 
chodnioniemiecką. Nawiązując do 
rozmów z kanclerzem Kohlem, Ho­
necker powiedział: “Wierzę, że po­
przez wspólną pracę w duchu poro­
zumienia zawartego w komunika­
cie w Bonn... nadejdzie dzień kiedy 
granice nie będą nas dzielić lecz łą­
czyć, tak jak się stało w przypadku 
NRD i Polski.”

Rzecznik rządu bońskiego przyjął 
tę wypowiedź, jako “ruch we właś­
ciwym kierunku. Natomiast bori- 
skie Ministerstwo Spraw Wewnętrz­
nych zinterpretowało je jedynie, 
jako “puste przyrzeczenia rzucone 
na przynętę z sentymentalnych po­
wodów.” Należy wspomnieć, że 
wypowiedź ta miała miejsce w cza-r 
sie pobytu Honeckera w jego ro­
dzinnej miejscowości, gdzie został 
przyjęty przez lokalne władze i 
starych przyjaciół.

Analizując i oceniając ofertę Ho­
neckera, ministerstwo wzięło pod 
uwagę fakt, że chociaż granica pol­
sko-niemiecka nie jest odgrodzona 
murem, to jednak ruch na “otwartej 
granicy odbywa się pod ścisłą kon­
trolą.

będziemy w kolejnych wydaniach 
“Dziennika”.

Dzisiaj rano, rozpoczynają się 
obrady 40 Sejmu. Na sesji rannej 
składać będą życzenia delegaci 
organizacji polonijnych, spodzie 
wane jest przybycie wielu dalszych 
polityków.

Krótką mowę wygłosił również 
Papież w katedrze w San Fernando 
do początkujących księży i zakon­
nic. Zwrócił on tam uwagę na spo­
wiedź św. jako “jeden z najważniej­
szych czynników życia katolickie­
go.”

Duże problemy jeszcze w Nowym 
Orleanie mielu reporterzy podąża­
jący trasą wizyty Jana Pawła II. 
Samolot przewożący ponad 200 ak­
redytowanych dziennikarzy i repor­
terów z powodu awarii silnika odle­
ciał dopiero przeszło dwie godziny 
później niż samolot papieski.

Przywódca 
Zamachu 

o Swych Celach 
iwaiuia vneuier; — riK. Lrergono 

“Gringo” Honasan, przywódca osta­
tniej, krwawej próby zamachu na 
prez. Corazon Aquino dał do zrozu­
mienia, że w przygotowaną przez 
niego akcję było wciągniętych zna­
cznie więcej oficerów niż się ogólnie 
przypuszcza.

W poniedziałkowym wydaniu ma­
nilskiej gazety “Daily Indepen­
dent” opublikowano z nim wywiad. 
Honasan oświadczył, że nie podda 
się i również nie ujawni swych 
planów na przyszłość, ponieważ 
mógłby zniweczyć plany znacznie 
ważniejszej organizacji od swojej.

Honasan określił akcję swej gru­
py jako “protest” przeciw słabym 
rządom Aquino, wprowadzającym 

’kraj w kompletny chaos. Oskarżył 
ją również o zby łagodne podejście 
do lewicy i spowodowanie swym po­
stępowaniem rosnącego niezadowo­
lenia w szeregach armii. Stanowczo 
zaprzeczył jakoby jego celem było 
zabicie Aquino i przejęcie władzy.

Pułkownik oświadczył również, 
że syn prezydenta, Benigno został 
Dostrzelony przez swych własnych 
strażników, a nie wiernych jemu 
żołnierzy.

Sądzi się, że Honasan ciągle po­
siada liczące setki żołnierzy od­
działy, mimo, że władze zdołały już 
aresztować ponad 1,000 buntowni­
ków.

Należy podkreślić, że Honasan 
uważa się za wielkiego patriotę. Mi­
łością do ojczyzny uzasadnił swa 
akcję. Twierdzi, że wywołał rewoltę 
by zwrócić uwagę rządu na trudną 
sytuację armii i jej żądania stwo­
rzenia silniejszych władz, zdolnych 
do podejmowania sprawniejszych 
akcji przeciw komunistom i mu­
zułmańskim separatystom. Wal­
czył — jak mówi — przeciw korup­
cji w rządzie i o zjednoczenie kraju.

Miejsce pobytu płk. Honasana nie 
jest znane. Dziennikarz, który prze­
prowadził z nim wywiad został tam 
przewieziony z przepaską na oczach, 
pod osłoną nocy. Wie tylko, że sa­
mochód jechał na północ od Manili.

Ofensywa Contras 
w Nikaragui

Managua (UPI) — Po raz pier­
wszy od czasu podpisania planu po­
kojowego w Salwadorze popierani 
przez USA partyzanci zaatakowali 
jedno z miasteczek w północnej Ni­
karagui.

Liczący około 80 żołnierzy oddział 
contras przypuścił szturm na mia­
steczko La Pacota leżące 70 mil od 
Managui. Podczas ataku zginęło 
siedmiu rezerwistów armii sandini- 
stowskiej i dwie osoby cywilne. 6 
osób zostało rannych.

W oświadczeniu biura prezydenta 
Ortegi stwierdza się, iż partyzanci 
spalili miejscową klinikę oraz 12 
domów pozostawiając kilkanaście 
rodzin bez dachu nad głową.

Zgodnie z porozumieniem zawar­
tym między przywódcami pięciu 
państw Ameryki Środkowej zawie­
szenie ognia w Nikaragui ma wejść 
w życie z dniem 7 listopada.

Popierajcie tych, którzy ogłaszają 
się w “Dzienniku Związkowym”.

Niemcy Zapłacili 
Okup

Za Zakładników
Bejrut (Reuter) — Kilka dni te­

mu zachodnioniemiecki magazyn 
“Stern” informował o zawarciu 
zgody na wymianą dwóch Niemców 
porwanych w Bejrucie przez mu­
zułmańskich fundamentalistów, na 
terrorystę Mohammeda Ali Hama- 
dei. Zarzutom tym rząd boński sta­
nowczo zaprzeczał, nie ujawniając 
jednak warunków porozumienia, 
dzięki któremu jeden z zakładników 
już odzyskał wolność, a drugi ma 
zostać zwolniony w najbliższej przy­
szłości.

W piątek bejrucki magazyn “Ash- 
Shiraa” doniósł, że Niemcy Za­
chodnie zgodziły się na wypłacenie 
porywaczom po $2 miliony za każ­
dego z zakładników.

To samo pismo ujawniło w listo­
padzie, ub. roku sprawę wymiany 
amerykańskiej broni za wolność 
dla zakładników z USA. “Ash- 
Shiraa,” zbliżone do radykalnych 
organizacji w Bejrucie uważane jest 
za wiarygodne źródło informacji. 
Pismo doniosło również, że rząd 
Niemiec Zachodnich nie złożył żad­
nych definitywnych przyrzeczeń o 
zwolnieniu Hamadiego, który ma 
odpowiadać za porwanie samolotu 
TWA i morderstwo. Podobno pory­
wacze dostali niejasne zapewnie­
nie, że Hamadei otrzyma łagodną 
karę.

Polska prasa w Ameryce 
życiodajnym sokiem 
organizacji polonijnych.

Pomoc Domowa

PRACE DOMOWE 
DLA KOBIET 
l ZAMIESZKANIEM

OPIEKA NAD STARSZYMI OSOBAMI 
od $200-$400 tyg. <'

OPIEKA nad dziećmi—$180-$250
Zarobek w zależności od znajomości, 

języka angielskiego.
AGENCJA

2905 N. Milwaukee_______278-3446
PRACA z zamieszkaniem dla ko­
biety w średnim wieku, Downtown, 
Chicago. Wymagana znajomość 
angielskiego i prawo jazdy. Wyso- 
kie wynagrodzenie. Teł,: 458-1665.

HOUSECLEANING 
CAREER 

OPPORTUNITY
Be your own boss, as sub-contraktor for 
McMaid Inc. Reliable hard working wo­
men who speak English and Polish 
fluently, can earn $300 or more per week, 
plus gas allowance as a crew supervisor. 
We will help you get started and teach 
you to hire and train your own team 
using our methods. You must have your 
own car, be flexible as to hours worked 
and be available for one week paid trai­
ning program. All position are in north­
west suburbs, and requires daily commu­
ting.

Call today in English only 
Ask for Mrs. Lange 

991-2383
DELIKATESY

Zatrudnią sprzedawczyni na pół 
etatu. Angielski wymagany.

637-0382
WOLNE MIESJCA 
DLA GOSPODYŃ

Z zamieszkaniem lub na dochodzą­
ce, opieka nad dzieckiem, gospody­
nie, towarzyszki, part-time i full- 
time, mówiące po angielskim i zna­
jące trochę angielski. Potrzebny 
uczciwy mężczyzna, mówiący po 
angielsku do pracy w “snack shop”.

262-7994

POSIADAMY PRACE DOMOWE
Dla kobiet z zamieszkaniem lub 
bez. Agencja telefon:

777-5677
4371 N. Elston Ave.

NIEPALĄCA, z zamieszkaniem, 
praca domowa, opieka nad 2-letnią 
dziewczynką. Musi mówić trochę 
po angielsku. $160 tyg. plus $40, jeże­
li będzie posiadać prawo jazdy. Tel. 
354-3366.

POTRZEBNA KOBIETA
Do sprzątania, z zamieszkaniem. 
Nie ma dzieci i nie trzeba gotować. 
$260 tygodniowo. Język angielski 
nie jest wymagany.

Poszukujemy również doświad­
czonej krawcowej.

Tel. 1 (914) 783-8642

POTRZEBNA opiekunka do dziec­
ka, z zamieszkaniem lub dochodzą- 
ca. $100 tygodniowo. 794-1903.
PRACA przy sprzątaniu domów z 
zamieszkaniem, 5 dni w tygodniu 
$160. 484-3162.__________________
RODZINA NA PRZEDMIEŚCIU 

POSZUKUJE 
Odpowiedzialnej kobiety z zamieszka­
niem lub nie do pomocy matce przy 2 
dzieci i pracy domowej. Musi posiadać 
doświadczenie z dziećmi. Zapałata do 
uzgodnienia. Trochę angielskiego.

Dzwonić w j. ang.
498-7999 w ciągu dnia 
977-0052 wieczorami

★ Pomoc Domowa
MATURE, reliable woman to care 
for my 2 yr. old, in my Westmont 
home, 963-9620, 6-8 p.m.

PRACE 
DOMOWE 

DLA KOBIET 
Opieka nad starszymi osobami 

z Zamieszkaniem
Bez angielskiego — $150-$200 
tygodniowo; ze znajomością 
jęz. angielskiego $300-$350.

POLONIA
EMPLOYMENT AGENCY 

4109 N. Milwaukee 
9 rano—6 wiecz. 
Robert: 777-1121

Irena: 792-1343

★ Praca Żeńska
DO NOCNEGO KLUBU 
POTRZEBNA DOBRA 

ORKIESTRA WRAZ Z SOLISTKĄ 
od zaraz.

Tel.: 476-3037
Potrzebna 

SEKRETARKA
Pisanie na maszynie i ogólna praca biurowa. 
Wymagana znajomość angielskiego i “Zielona 
Karta”. Dobre wynagrodzenie i warunki pracy. 
Zgłaszać się osobiście od poniedziałku do piąt­
ku od 9:00 — 3:00.

5109 N. WESTERN

NURSES AIDES wanted, for live 
and come and go. English required. 
725-7881_______________________
DOŚWIADCZONA KOBIETA Do 
wyrobu pierogów i kołaczków 
“Crown” Restaurant.

6735 W. Cermak, Cicero 60650
Assistant To Office Manager 

Accounting experience a must. Typing 
skills required. Northwest office. Polish 
speaking ability helpful but not neces- ’ 
sary.

Call 286-5115
9-12 Weekdays
JANITORS & HSKPRS

Full & Part-time. Resp. indiv. needed 
for imtned. positions at exclusive prvt 
Club in Rolling Meadows. Indoor/out- 
dr work. Advancement pot. Good bene­
fits. 3 mo salary revue. Must speak 
English. Call Gil or Vickey bef. 5 pm. 
_________640-3200 Ext. 216

KOBIETY DO SPRZĄTANIA 
Każdego dnia oprócz niedzieli. 6 godz. 
$28.00 plus “lunch” i dowóz.

Zgłoszenia każdego dnia 
od 11 rano do 12 w poł., oprócz niedziel. 

NORTH SHORE MAIDS 
3525 W. Peterson (biuro T-3 w basemencie) 

Angielski niekonieczny.

AGENCJA 
POŚREDNICTWA PRACY 

Posiada prace dla kobiet z zamie- 
szkariieńi lub bez. Tel.

342-6744 lub 342-5534 
2930 N. MILWAUKEE AVE.

Od 10 rano do 6 po południu

MAIDS
Senior residents in Vernon Hills 
has immed. openings for reliable 
full time housekeepers. Hotel/mo- 
tel exp. a plus, but will train. Must 
speak fluent English. Com. salary & 
benefits.
Call Katie_____________ 367-0166

HOUSECLEANING
Reliable. Monday — Friday.

8 a.m. — 2 p.m. Bus transportation 
to door. Some English helpful. Des 
Plaines.
_______ 699-6243
KOBIETA do sprzątania domów, 
tylko wtorek. 698-7757,___________

POTRZEBNE KOBIETY 
do sprzątania domów w 
serwisie.

Tel.: 966-0435
DOŚWIADCZONE KOBIETY 

W SPRZĄTANIU DOMÓW 
6 dni tygodniowo, do “Cleaning Ser­
vice” $27 dziennie.

299-2467 — w jęz. ang._____
DOKŁADNĄ INTELIGENTNĄ 

PANIĄ Z JACKOWA 
do sprzątania domów, na pełny etat 
przyj mę.

Dwonić po 5 ppłd. 894-2914
POTRZEBNE kobiety do sprząta­
nia. 637-5200._________________ _

STARSZĄ PANIĄ 
na 5 dni w tygodniu przyj mę do 
opieki nad 2 dziećmi. Z zamieszka­
niem.

393-2066 po 6 wiecz.
KOBIETY do pomocy w domu na 
stałe, własny pokój, $500 mieś. Tel.: 
784-2741.__________________

POTRZEBNE KOBIETY 
DO SPRZĄTANIA DOMÓW 

Wspaniałe wynagrodzenie. 
983-4695 — w jęz. ang. 

od 9-ej do 5-ej

WANTED
CLEANING WOMEN

References, experience and some 
English a must. Cash:

489-7452 — 5-9 p.m.

POTRZEBNE SĄ 
POKOJÓWKI 

do sprzątania w hotelu. Cztery dni 
w tygodniu. Pięć godzin dziennie. 
Od 8:00 rano do 1:00 po południu, od 
piątku do poniedziałku. Zaintere­
sowane zgłosić się osobiście dó: 

MILSHIRE HOTEL 
2525 N. MILWAUKEE AVE.
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Praca

GENERAL 
FACTORY 
Inventory. Material handling. Some 
assembly and stockroom work. 
Good with figures. Must speak Eng­
lish. Apply in person:

VAL MATIC MFG. CO. 
005 RIVERSIDE DR. 

ELMHURST, ILLINOIS 
ROOM ATTENDANTS 
Immediate Openings

For full and part time help. Uni­
forms provided. Good benefits. 
Competitive wages. Call Gertrude 
981-0010 Apply at

MIDWAY MOTOR LODGE 
1600 Oakton Elk Grove Village, IL

SPRZEDAŻ 
DETALICZNA

Czy chciałbyś przyłączyć się do zespołu 
sprzedawców doskonale prosperującej, 
szybko rozwijającej się firmy która na­
prawdę troszczy się o dobro i przyszłość 
każdego pracownika.
Zapewnimy wszystko co jest potrzebne 
do osiągnięcia twego celu karierowego, 
włącznie z możliwością zarobienia do 
$40,000 lub więcej rocznie plus świetne 
świadczenia. r
Aronson Furniture Co., jeden z najwię­
kszych w Chicago sprzedawców detali­
cznych mebli, urządzeń domowych i 
sprzętu elektronicznego, powiększa swój 
sztab sprzedawców.
Jeżeli interesuje Cię przyłączenie się do 
firmy która jest zainteresowana twoimi 
sukcesami na równi z jej własnymi, wyś­
lij dziś swój resume. Wymagana biegła 
znajomość języka angielskiego i polskie­
go.

ARONSON FURNITURE CO. 
3401 W. 47th St. Chicago, IL 60632 

_________ Attn.: Sales Manager

COOK OR DIETRY AIDE 
Full or part time for our small 
highly rated health facility. Excel­
lent staff and wage.

Contact Ada at: 
ARBOR OF ITASCA

773-9416

Potrzeba do pracy pięć 
godzin dziennie 

KOBIETY 
i MĘŻCZYZNY 
W okolicy Alsip i Oaklawn, 111 
Zgłaszać się od godziny 10 rano 
do godziny 12:00 w południe.

TEL: 832-1300
Rozmówicie się po polsku

SEWING MACHINE 
OPERATORS 

Experienced to work day or night 
shift. Piece rate. Apply in person: 

CUT ’N SEW
4444 W. Chicago Ave., Chicago 

CASHIER 
Polish/English speaking. 

252-2300
Health Care

CNA’s
• PART TIME

• FLEXIBLE HOURS 
(Mother’s Hours Can Be Arranged)

• DAYS ONLY
One year hospital or nursing home expe­
rience. Must have proof of completion oi 
state approved program, and must have 
dependable car. Travel allowance. Excel­
lent starting pay. Must speak, read and 
"^"c’JlKor appointment 

9:30 A.M. to 2 P.M. 
Monday thru Friday 

447-6220 
quality care 

equal opportunity employer m/f

if Praca

HELP WANTED
DENTAL 

ASSISTANT 
FULL TIME POSITION 

Some evenings and Saturdays. 
Polish and English. Dental ex­
perience preferred. Vicinity 
northwest of Chicago.

Tel.: 792-0232

DUŻE zarobki, atrakcyjna praca. 
452-6470, Romi, 11:30 — 7:00,

$—$—$ $360 Plus Per Week
Immediate openings. National company 
expanding throughout Illinois. Com­
pany training, various positions, rapid 
advancement, excellent benefits. Can 
earn $360 a week. Students accepted. 
____________ 449-1920____________

MACHINE OPERATORS
Now hiring for 1st shift, 7:30 a.m.-4:00 
p.m.; and 2nd shift, 5:00 p.m.-l:30 a.m. 
Male or female. No experience necessary, 
will train.

CENTRAL MAILERS 
7211 S. Lockwood 

______ No phone calls, please!_______  

HELP WANTED 
In bakery on Northside of Chicago. 
Full time. Must speak good English 
and have proper work papers. Star­
ting salary $4.00 per hour. Call Iwo­
na.
_________465-6733_________  
PRACA W restauracji dla osób w 
imłodym wieku z samochodem miej­
scowości: Naperville, Bloomingda­
le, Rolling Meadows i inne. $4.50 na 
start. Dzwonić 637-8964,_________

Security
PUBLIC SAFETY OFFICER 

* MUST READ, WRITE 
& SPEAK FLUENT ENGLISH * 
Immediate full and part time positions 
available in NW suburbs. Gold Coast 
and downtown area for men & women 21 
years & over. Must have own care & 
phone with verifiable work history. Inte­
rested applicants call for appt. Starting 
wages and benefits exceed union scale. 
Uniforms provided at no cost. EXPE­
RIENCE NOT NECESSARY. We will 
train.

E.L.A. SECURITY INC.
7756 S. Harlem Rm. #2G 

Bridgeview, IL 60455
______ 496-2778 — 9 till 3 p.m._______ 

DO OGÓLNEJ PRACY 
Doświadczenie niekonieczne, na 
początek $3.35. Dzwonić:

MIDWEST CANVAS CORP. 
__________ 287-4400___________  

TAILORS & SEAMSTRESSES 
We need experienced full time help. 
Make from $200-$800 a week. Easy 
trans. Excellent working conditions. 
Apply in English. Working permit 
required. Call Doris 
_________433-2575

FOOD SERVICE/DELI 
Must speak fluent English.

Apply in person at: 
MARCOS 

1046 Mt. Prospect Plaza 
Rand & Central Roads 
Mt. Prospect, Illinois

FACTORY HELP WANTED 

PLANT EMPLOYEES 
$12,700 YEARLY 

Includes production bonus and ove- 
time. Must speak English & have 
green card. Apply in person 9 a.m.- 
4 p.m.

IDEAL UNIFORM 
RENTAL SERVICE 
7421 Waukegan Rd.
 Niles

tailoring staff
EXPERIENCED IN MEN’S CLOTHING

Gentry Shops, one of the largest and most successful men’s off-priced clothier 
in the midwest will open 2 new stores in Highland Park and Arlington Heights 
in October. We offer top dollar in the market and a highly attractive benefits 
package for.

• FITTERS/TAILORS • FINISHERS
• PANTS OPERATORS • PRESSERS
• PANTS MARKERS • SLEAVE OPERATORS

For confidential interview appointment in Chicago call collect to Sal Sansone:
1-513-772-3000

POTRZEBNI PRACOWNICY
Do produkcji lamp błyskowych w 
kompanii elektronicznej Przyuczy­
my, $4 na start.

Tel. 350-9470
lub zgłaszać się osobiście:

215 Gateway, Bensenville 

SEAMSTRESS & FITTERS 
Experienced. Flexible hours. Ex- 
celłent gJVolle _ 433.7603 

VOLLE’S BRIDAL
Lake Zurich, Ill._______

POTRZEB^""

KOBIETY
i MĘŻCZYZNY

Do pracy rano. Trzy godziny 
dziennie. Siedem dni w tygod­
niu w Willowbrook, II. Zgłaszać 
się od godziny 10 rano do go­
dziny 12:00 w południe.

TEL: 832-1300
Rozmówicie się po polsku

★ Praca Męska

POTRZEBNI 
“SUBKONTRAKTORZY” 
do firmy budowlanej oraz 
pracownicy.

283-0230
Progressive manufacturing com­
pany is currently seeking...

PRODUCTION 
MACHINISTS/ 

GRINDERS 
Qualified applicants must have 
machine shop experience in boring, 
milling or crankshaft grinding and 
knowledge of precision measuring 
instruments. Excellent benefits and 
wages. Apply in person or call:

860-5511 
TRIANGLE ENGINEERED 

PRODUCTS 
701 Maple Lane 

Bensenville, IL 60106 
equal opportunity employer m/ f

if Praca Męska 

MACHINE SHOP 
HELP WANTED

CNC SET-UP 
& LEAD MAN

Wanted for vertical machine centers & 
turning centers.

LARGE ENGINE 
LATHE OPERATORS 

Needed to set-up & run various large 
turning jobs.

HORIZONTAL BORING 
BAR OPERATOR

Wanted to set-up & run various jobs on 
large De-Vilge 4” bar machine.

MILLING MACHINE 
LEAD MAN & OPERATOR 

Needed for set-up & operation various 
vertical & horizontal mills.
All of the above positions require expe­
rienced personnel that read blueprints & 
have own tools.

APPLY IN PERSON: 
MILANS MACHINE CO. 

1301 S. Laramie 
Cicero, Illinois________ 780-6600
SZEF KUCHNI potrzebny od zaraz 
z dobrą znajomością gotowania 
polskich i żydowskich potraw. Dz- 
wonić 477-3795._________________
POTRZEBNI mężczyźni, do sprzą­
tania sklepów spożywczych w nocy, 
na przedmieściach Chicago, z do­
świadczeniem, samochodem, zale­
galizowany pobyt. Dzwonić 7 p.m. 
— 8 p.m. 639-5200,__________
POTRZEBNY MURARZ 

Z doświadczeniem i pracownicy do 
fugowania. 463-2999 lub osobiście 

2739 W. Belmont

• ELEKTRYCY
• STOLARZE
• HYDRAULICY

stała praca, angielski niekonieczy, 
północna strona miasta.

Tel.: 262-2074
Stanley lub wiadomość na taśmie 

oraz 334-2232 — Josephine po polsku
POTRZEBNY 

BLACHARZ SAMOCHODOWY 
Musi mieć własne narzędzia i 8 lat 
doświadczenia. Dobre warunki 
pracy. Mówimy po polsku. 
________ 283-2292_________  

Do Prac Eksperymentalnych 
POTRZEBNY FREZER 

z minimum 3 letnią praktyką w 
USA Wymagane biegłe posługiwa­
nie się amerykańskim rysunkiem 
technicznym.
__________ 296-6975___________ 
PRZYJMĘ doświadczonych pra­
cowników do kontraktora. 342-0657. 
ZATRUDNIĘ od zaraz doświad­
czonych pracowników do fugowa­
nia. 692-2167.__________________

GENERAL FACTORY 
Bensenville manufacturing com­
pany has an immediate opening for 
a Factory Laborer. Needs a dedica­
ted, hard working individual to 
handle a variety of factory duties. 
Experience helpful but not neces­
sary. Excellent company paid be­
nefits.

Apply in person or call: 
860-5511

Triangle Engineered Products 
701 Maple Lane 

Bensenville, IL 60106 
equal opportunity employer m/f

Machinist
SET-UP 

NEW BRITAIN CHUCKER 
MODEL 657

Day or night shift. Must have 3-4 years 
experience and own tools. Good fringe 
benefits. Must speak English & read blue 
prints. Apply in person or call:
REGO 685-1121

4200 W. DIVERSEY
Equal Opportunity Employer 

POTRZEBNY 
WYKWALIFIKOWANY FREZER 
Znajomość języka angielskiego nie 
wymagana. Zgłaszać się osobiście. 

GENERAL PRODUCTION 
MACHINING CO. 

1331 S. Laramie, Cicero
DRIVERS—LET US HELP YOU 

Become an owner-operator with a 
guaranteed 3 year-cóntract, city or 
road, trucks, financing. No experi­
ence necessary. ,

344-1004

SPOT WELDERS
ENGLISH HELPFUL. 

MUST HAVE GREEN CARD. 
& BE SENIOR CITIZENS.

ABCO WELDING
457-1822 After 9 A.M.

KRAWIEC
Skład z eleganckimi ubraniami mę­
skimi potrzebuje doświadczonego 
krawca. Na fuli lub part time. 
______Dzwonić: 266-7300______

SPAWACZ
Z doświadczeniem w operowaniu. 

Tig & Mig
Projektant (lay out man), operator 
prasy krawędziowej. Język angiel­
ski nie wymagany, lecz przydatny. 
Dzwonić do Mr. Hlava 815-568-5153 
ELECTRICAL contractor is look- 
ing for electrician. 259-3336.

• MACHINIST 
• MACHINE SET UP 

Experienced person only.
Tel.: 384-4500 

jf Praca Męska

EQUIPMENT BUILDER
Established, aggressive display manu­
facturing company with over 50 years 
experience has excellent opportunity for 
an individual with minimum 3-5 years 
experience as a machinist and capable of 
building semi-automatic assembly 
equipment. Must have a good working 
knowledge of pneumatics and electrical 
wiring. Welding experience a plus. Good 
starting salary/benefits package. Must 
speak English. Call Jayne or Maria bet­
ween 10 A.M.-3 P.M.:

472-6660
Embossograph Display Mfg. Co. 

1430 W. Wrightwood 
Chicago, IL 60614 

equal opportunity employer m/f

MENAŻER DO SKLEPU 
DETALICZNEGO

Jeden z największych w Chicago 
sprzedawca detaliczny mebli po­
szukuje osób do przeszkolenia na 
menażera sklepu.
Jeżeli masz solidne doświadczenie 
kierownicze, mówisz biegle po pol­
sku i angielsku i chcesz awansować, 
mamy miejsce dla Ciebie.
Po przeszkoleniu zostaniesz asy­
stentem menażera, a następnie, 
menażerem sklepu.
Jesteśmy szybko rozwijającą się 
firmą poszukującą tylko najwybit­
niejszych jednostek. Czy jesteś jed­
ną z nich?
Doskonałe wynagrodzenie i świad­
czenia.
Wyślij swój resume i historię za­
robków do:

P.O. Box 32294 
CHICAGO, IL 60632

GENERAL LABOR
To do work around electric motor 
shop. Some pickup truck driving. 
Must speak English. $5 an hour. Call 
Ron _ _

622-3845

JANITOR
To maintain a clean shop. Sweep 
and pickup cardboard. Apply in 
person only. 10:30 a.m.-6 p.m. Must 
speak English. Wilson Pet Supply, 
810 AEC Dr. Wood Dale.

For Directions, 766-4155.
SET UP OPERATORS

For swiss screw machines Pornos, 
Betcher & Sthrom machines + so­
me all around helpers needed. Must 
speak English. Good benefits.

Schaumburg
893-3918

SIDING INSTALLERS
for N.W. suburbs. Your truck or 
ours. Must speak English.

______ 705-9400______  
POTRZEBNY 

SUBKONTRAKTOR-
Specjalizujący się w obiciach alu­
miniowych, werandach, pokojach 
rekreacyjnych i przybudówkach 
domowych. Duże roboty i dobre 
wynagrodzenie.
Dzwonić do: REMODELING 

348-0100__________ po angielsku

Factory
MACHINE SHOP

Are you interested in learning a trade? 
We currently have training opportunities 
available in our machine repair/tool 
room area. We are looking for ambitious, 
mechanically inclined individuals to be­
gin a challenging career with us. Must 
speak English. Come in or call: 

PIONEER SCREW & NUT CO. 
2700 York Road

Elk Grove Village, IL 60007 
____________ 595-9252____________  

POTRZEBNI pracownicy do kon­
traktora do wykańczania wnętrz. 
285-5146.'

MECHANIC
Experienced mechanic needed — 
Call Monday thru Friday between 
10 a.m. & noon.

** Must Speak Fluent English ** 
________ 354-1700_________  
BRICK-LAYER wanted, experien­
ce neccesary. English speaking 
preferred. 581-7769._____________
POTRZEBNI pracownicy do kon- 
traktora. 545-0940. ____________
POTRZEBNY pracownik ze zna­
jomością języka angielskiego i 
planów budowlanych do biura kon- 
traktora. 545-0940._____________

MAINTENANCE MAN
Days. Must have knowledge of refrigeration, 
electric control wiring, welding, plumbing, 
carpentry. Knowledge of packaging machi­
nery would help, but not necessary. Excellent 
salary and benefits for qualified individuals. 
Must speak English. Send resumes to: 

PEPE’S INC.
1325 W. 15th St., Chicago, IL 60608 

No phone interviews____

MAINTENANCE
Individual to perform general buil­
ding maintenance work. Must have 
experience. Call between 10 a.m. & 
noon, Monday thru Friday.

** Must Speak Fluent English ♦* 
354-1700

SPK1NGMAKERS 
Multi-slide, 4 slide machine operator 
and/or set-up man, willing to work occa­
sional 2nd shift. Will train right person. 
Must speak English. Overtime available. 
Apply in person or call: 680-8181.

McCarthy metal products 
14092 W. Lambs Lane, Libertyville

POTRZEBNY blacharz - lakiernik 
samochodowy z doświadczeniem. 
Dobre wynagrodzenie. 749-3630.

CAR WASHI
No experience necessary. Raises 
every 3 months while training. Hos­
pital and dental avaialable. Must 
speak English.

Call Pete, 885-4616

if Praca Męska

POTRZEBA
MĘŻCZYZN 

z doświadczeniem przy in­
stalowaniu sidingów. 
Także

POTRZEBA 
MĘŻCZYZN 

z doświadczeniem, 
jako stolarzy.

Zapłata 450 dolarów za tydzień 
pracy, oraz inne świadczenie i 
dobrodziejstwa.
Zainteresowani telefonować

736-0015

SCREW MACHINES
Minimum 5 years experience with 
B & S. Close tolerance job shop, 
must be able to setup and operate. 
Top pay. Full benefits. Days or 
nights. Must speak English.
TANKO SCREW PRODUCTS 

__________ 731-1310__________

BODY MAN
5 years experience. 

Own Tools. Assembler.
Must speak English 

MONTYS AUTO BODY
____________ 865-8713____________

HEATING &

Service man. Experienced prefer­
red. Must speak English. Broad­
view, Ill.

RÓSS HEATING & COOLING 
344-5900

MODEL MAKERS
We have an exceptional opportunity for 
experienced model makers who have 
knowledge of machine shop equipment 
including lathes, mills, shears, brakes, 
etc. Candidate must be able to work from 
complex drawings, sketches and samp­
les. Additional experience requires good 
working knowledge of precision instru­
ments and ability to make your own set 
ups for machine operations. We offer a 
good starting salary and complete fringe 
benefits package. Call for an appoint­
ment. 9-11 a.m. Must speak English.

D.D. RATTNER 
292-3242

STEWART-WAGNER 
ELECTRONICS 

equal opportunity employer m/f

if Domy___________
BY OWNER, MORTON GROVE 

7912 Central, 3 bdrm, bi-level, with 
gourmet kitchen, C/A, recrm., 3 
rm. in-law apt. w/sep. entrance, 
htd. 2 e. garage & breezeway. Walk­
ing distance to churches & schools. 
Open house daily. No flooding. 
$157,000.

966-8967 Anytime
PORTAGE PARK 

PRZEZ WŁAŚCICIELA 
nie wymaga napraw, 2 oddzielne 
mieszkania, duża parcela, garaż na 
2 auta, wiele innych zalet, przejedz 
obok

4916 W. GRACE
Za umówieniem teł.: 505-9083

DOM OTWARTY 
5714 S. Oak Park Ave.

(2 bloki na południe od Archer) 
Nowy luksusowy z kominkiem, dę­
bowe wykończenia. Thermopane 
okna, duża parcela, murowany ga­
raż na 2>/2 auta. Elegancki, najład­
niejszy.

BURKE AND SONS 
CONSTRUCTION LTD.

598-2667 

55-th/NASHVILLE
GARFIELD RIDGE 

(Blisko do Archer) 
Budynek w trakcie budowy. Wyce­
niony jeszcze przed budową.

BURKE AND SONS 
CONSTRUCTION LTD. 

598-2667

★ Do Wynajęcia
5*/ż POKOI, 3 sypialnie, ogrzewane. 
Od 1 października. Irving Park/Ci- 
cero. Dzwonić do 4 P.M, 685-1387

CLEAN 5 ROOM HEATED 
carpeted apt. for rent. Foster — 
Clark — Ashland transportation. 
Ref. + security required. Available 
Sept. 87.
561-2218 — leave mess.
LARAMIE/FULLERTON, 5 pokoi,
2 sypialnie na drugim. 282-3562 po 5
p.m.__________________________
CICERO — Milwaukee — bardzo 
ładne 4-pokojowe mieszkanie dla 2- 
ch dorosłych osób. 545-9443.______
4-POKOJOWE, 2 sypialnie, duży 
przedpokój z jadalnią, duża kuch- 
nia. Mount Prospect. 697-1943, $550.
3 ROOMS and 1 room apartments,
heated, stove, refrigerator. Diver- 
sey — Laramie. 237-7643.________

3903 N. TRIPP 
studio apartament w spokojnym 
budynku z windą, od 1-go paździer­
nika. $260-270 plus ogrzewanie.

Tel.: 736-3126 — 965-1884 
236-8628 — po angielsku.

LARAMIE - BELMONT
Pokój przy rodzinie, z używalnoś­
cią całego mieszkania

5140 W. HENDERSON
Można ogladąć codziennie po poł.

AUTA UŻYWANE

PO CENIE HURTOWEJ 
DLA PRYWATNYCH 

OSÓB

Począwszy od

$300
Również 

nowe samochody 
MÓWIMY PO POLSKU 

nvtać o
JANA BAŃKĘ

5455 N. Milwaukee Ave Chicago. II. 
Tel. 631-5463 lub 631-9000

CoiLenme 9-9. piątek, sobota 9-6 
ZAMKNIĘCI W NIEDZIELĘ

★ Biuro Do Wynajęcia
BIURO do wynajęcia okolica Pula­
ski-Addison. 282-8996.

• KUPUJCIE W SKŁADACH • 
KTÓRE OGŁASZAJĄ SIE W 
DZIENNIKU ZWIĄZKOWYM

* AUTO

AUTO SALESMAN
Growing Co. many benefits.

Must speak Polish and English. 
WIX AUTO CO.
3411N. Cicero

’84 MERCURY “Lynx L”, 37,000 
mil, stan b. dobry, 4 biegi, nowe 
hamulce, alarm, drogie stereo. 
$4,200. Tel.: 652-9715.____________
SPRZEDAM samochód Oldsmobile 
Delta 88, 1977 rok. Sfan dobry. 767- 
9322.

if Rozmaite
PAPIEŻ JAN PAWEŁ II

Sprzedajemy komplety znaczków i 
kopert z Papieża podróży Amery- 
ka-Polska—Europa i Kolonie. Re­
gina

(312) 486-5047

★ Zguby
ZGUBIONO paszport na nazwisko 
Gabryela Obłąk. Tel.: 252-3231.

if Garage Sale ____
GARAŻ do wynajęcia na Jackowie 
— Milwaukee. Tel.: 399-1643.

NAGELOWSKI 
Plumbing and Sewers

Czyszczenie rur.................... $49.50
Czyszczenie studzienek
odpływowych ...................... $24.95

Specjalne zniżki dla emerytów 
282-9120

Usługi

SOCIAL SECURITY 
ZDJĘCIA PASZPORTOWE 

T&T
3019 N. Milwaukee, pokój 202

Czynne od 12-8 wiecz.

NAPRAWIAM samochody u ciebie 
lub u siebie. 286-6682. 

DENTYSTA
I DR. WANDA ROGALSKA
Nowoczesny gabinet. Pacjenci 

i prywatni lub ubezpieczeni. Spłaty wi 
ratach. Zdjęcie i przegląd bezpłat-^ 
nie.

' BEZBOLESNE LECZENIE 
4417JM. Central ☆ 282-4021

NAPRAWA
LODÓWEK, PRALEK, 

SUSZAREK, KUCHENEK. 
685-7052

if Przeprowadzki
PRZEPROWADZKI - 685.7063.

★ Naprawa TV
NAPRAWA telewizorów VCR, w 
waszym mieszkaniu. Tanio. Gwa- 
rancja. A. Gil. 318-0155.

★ Naprawy Lodówek
NAPRAWA lodówek, TeL: 267-0234,

if Kontraktorzy

DACHY - FUGOWANIE
OBICIA ALUMINIOWE 

RYNNY - BETON 
OKNA SZTORMOWE 

WSZELKIE PRZERÓBKI 
Darmo Kosztorysy — Polska Firma 

Ubezpieczona i Pod Bondem 
100% Gwarancja

- HENRY SEJDAK, Właść. 
H & S HOME

IMPROVEMENT CO.
Do Biura 891-5959 

Po 8:00 Wiecz. 775-6644

i

84305363
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Dr Sherer Odzyskał 
Stanowisko

Dyrektora d/s AIDS w Szpitalu Pow. Cook.
Dr Renslow Sherer zwolniony 

niedawno ze stanowiska tymcza­
sowego dyrektora d/s AIDS w Szpi­
talu Pow. Cook odzyskał utraconą 
funkcję i wkrótce powróci do pracy 
w tym szpitalu.

Dyrektor Szpitala Pow. Cook Ter­
rence Hansen oświaczył, iż dr She­
rer spełniać będzie obowiązki tym­
czasowego dyrektora d/s AIDS do 
28 lutego br., a więc do chwili powo­
łania na to stanowisko stałego dy­
rektora. Hansen dodał, iż Sherer 
będzie jednym z kandydatów na 
stanowisko stałego dyrektora.

Dr Sherer otrzymał z powrotem 
utraconą pozycję na mocy porozu­
mienia zawartego między adminis­
tracją szpitala powiatowego, a re­
prezentująca Sherera organizacją 
American Civil Liberties Union 
(ACLU). W myśl tego porozumie­
nia administracja szpitala zgodziła 
się zrezygnować z przepisu, zabra­
niającego pracownikom udzielania 
jakichkolwiek informacji środkom 
masowego przekazu, bez uprzed­
niego uzyskania zgody od zwierz­
chnika . Porozumienie sfinalizowało 
sprawę sądową, jaką ACLU wyto­
czyło administracji szpitala w imie­
niu dr Sherera. W swym pozwie 
ACLU zarzucała administracji szpi­
tala, że zakaz nie udzielania infor­
macji prasie jest niezgodny z Kon­
stytucją Stanów Zjednoczonych.

Warto przypomnieć, że dr Sherer 
został usunięty ze stanowiska zaraz

po tym, jak w prasie ukazało się je­
go oświadczenie o planach powsta­
nia w Szpitalu Pow. Cook oddziału 
przeznaczonego tylko i wyłącznie 
dla chorych z AIDS. Administracja 
szpitala zaprzeczyła natychmiast 
oświadczeniu Sherera, iż taki plan 
jest bliski realizacji oraz oznajmiła, 
że nie miał on prawa wypowiadać 
się na ten temat bez uzgodnienia 
stanowiska z rzecznikiem Cook 
County Hospital.

Ponadto, w myśl porozumienia z 
ACLU, administracja szpitala musi 
rozesłać do swych 4 tys. pracow­
ników listy informujące o tym, że 
nie będzie już przestrzegać zakazu o 
nie informowaniu przedstawicieli 
środków masowego przekazu.

W ub. tygodniu złożył rezygna­
cję ze stanowiska inny specjalista 
w dziedzinie walki z epidemią AIDS. 
Z powodu rezygnacji Reubena 
Dworsky’ego ze stanowiska dyrek­
tora wykonawczego w Howard 
Brown Memorial Clinic, placówka 
ta już po raz drugi w bieżącym roku 
została bez fachowego kierowni­
ctwa. Dworsky miał świetną repu­
tację na stanowisku dyrektora 
HBMC. Zarówno przedstawiciele 
tej placówki służby zdrowia, jak i 
liderzy organizacji zrzeszających 
homoseksualistów stwierdzili, iż po­
niosła ona wielką stratę. Motywy 
ustąpienia Dworsky’ego nie są zna­
ne.

Jutro E. Vrdolyak 
Przejdzie Do GOP?

Według doniesień sobotniego wy­
dania gazety ‘ ‘Chicago Sun-Times,” 
Edward Vrdolyak—były przewod­
niczący Partii Demokratycznej 
powiatu Cook—zamierza już we 
wtorek zmienić szeregi partyjne i 
stać się republikaninem. Podobno, 
oficjalne oświadczenie na ten temat 
zamierza Vrdolyak złożyć podczas 
jutrzejszego wiecu, jaki odbędzie 
się w sali parafialnej prawosław­
nego kościoła Serbów, pod wezwa­
niem św. Szymona Mirotocivi, 
znajdującego się przy 3737 E. 114th 
St. w Chicago.

Jak poinformowały wiarygodne 
koła w GOP powiatu Cook, Vrdol­
yak już dwukrotnie “przymierzał 
się “do zmiany przynależności 
partyjnej, ale w obydwu przypad­
kach rezygnował w obliczu niedo­
statecznego poparcia ze strony re­
publikanów. Były przewodniczący 
demokratów usiłował przekonać 
przywódców Partii Republikańs­
kiej, iż byłby dobrym kandydatem 
—z ramienia tej partii—na sta-

Najmłodszy Howlett 
Republikaninem

Edward Howlett, najmłodszy syn 
byłego sekretarza stanowego Mi­
chaela Howletta Sr, zmienił ostat­
nio przynależność partyjną z de­
mokratycznej na republikańską, 
zrywając tym samym z tradycją 
swej wpływowej rodziny.

Jak poinformował Edward Ku­
charski, republikański komityman 
13 wardy (południowo-zachodnia 
dzielnica Chicago), 33-letni E. How­
lett przyjął stanowisko przewodni­
czącego Komitetu d/s Rekrutacji w 
tej wardzie.

Warto dodać, iż Komitet d/s Rek­
rutacji utworzono w 13 wardzie nie­
dawno, a jego zadaniem jest — jak 
sama nazwa wskazuje — rekruta­
cja nowych członków do GOP.

Należy podkreślić, że rodzina 
Howlettów zawsze była ściśle zwią­
zana z Partią Demokratyczną. 

nowisko prokuratora stanowego 
powiatu Cook i mógłby w wyborach 
zwyciężyć obecnego prokuratora, 
Richarda A. Daley.

Zgodnie z doniesieniami innych 
wiarygodnych źródeł informacji, 
stronnicy i doradcy polityczni Vr- 
dolyaka sugerowali mu, aby raczej 
został w Partii Demokratycznej i 
nie narażał na fiasko całej swej do­
tychczasowej kariery, przenosząc 
się do Partii Republikańskiej, która 
go wcale nie chce.

W ub. czwartek, Vrdolyak spotkał 
się podobno z przewodniczącym 
GOP w pow. Cook. Donaldem L. 
Tottenem. Totten wraz z innymi 
przywódcami partyjnymi radził 
Vrdolyakowi aby w najbliższych wy­
borach nie mierzył zbyt wysoko. 
Republikanie stwierdzili, że bar­
dziej odpowiednie dla Vrdolyaka 
byłoby ubieganie się o stanowiska 
klerka Sądu Okręgowego pow. Cook 
niż prokuratora stanowego pow. 
Cook. Z kolei Vrdolyak nie jest en-, 
tuzjastycznie nastawiony do tej 
propozycji ponieważ w wyborach 
musiałby się zmierzyć z Jane Byr­
ne, którą już oficjalnie oznajmiła 
swą kandydaturę na urząd klerka. 
Szanse Vrdolyak na wygraną w 
wyścigu wyborczym z Byrne są 
znikome.

Zdaniem ekspertów w dziedzinie 
polityki lokalnej, Totten trochę 
obawia się przejścia Vrdolyaka do 
GOP. Przewodniczący powiatowych 
republikanów boi się, że Vrdolyak 
planuje odebranie mu stanowiska.

Termin Ustalenia 
Obowiązków Lekarza z AIDS

Sędzia federalny Sądu Rejono­
wego, John Nordberg, wyznaczył 
środę dzień 13 października jako 
ostateczny termin dla American 
Civil Liberties Union oraz Szpitala 
Powiatowego, do którego ma być 
rozwiązany spór dotyczący zakresu 
czynności jakie będzie mógł wy­
konywać chory na AIDS lekarz, za­
trudniony w tym szpitalu.

PORTO AZURRO — Przez ponad tydzień Carlo Compagnone 
przetrzymywany był w charakterze zakładnika przez zbunto­
wanych więźniów zakładu karnego na Elbie we Włoszech. Na. 
zdjęciu, Compagnone wraz z małżonką opuszcza więzienie.

(Reuter)

■

MANILA — Prezydent Corazon Aquino i szef filipińskiej ar­
mii gen. Fidel Ramon odbywają przemarsz przed kompanią 
honorową wojska podczas ceremonii z okazji “Dnia boha­
terów”. W przemówieniu prez. Aquino wyraziła zaufanie do sił 
zbrojnych Filipin. (Reuter)

Decentralizacja: Remedium 
Na Bolączki Szkolnictwa

W obliczu strajku nauczycieli 
chicągoskich odżyły publiczne dy­
skusje na temat decentralizacji tu­
tejszego szkolnictwa publicznego. 
Jednym z polityków-dygnitarzy, 
który zabrał na ten temat głos był 
przewodniczący Senatu Stanowego, 
Philip Rock (demokrata z Oak 
Park).

Podczas wywiadu, nadanego w 
ostatnią niedzielę przez rozgłośnię 
radiową WGN-AM (720), przewod­
niczący Senatu oświadczył, że po­
mimo ogromnego nakładu finan­
sowego, szkolnictwo chicagoskie 
jest wciąż na bardzo niskim pozio­
mie.

Należy również dodać, że Rock 
był jednym z nielicznych ustawo­
dawców—tak wśród republikanów 
jak i demokratów—który popierał 
podwyżkę podatków na rzecz dota­
cji stanowych dla szkół.

Rock stwierdził, że dobrą metodą 
podniesienia jakości nauczania w 
Chicago byłaby decentralizacja sz­
kolnictwa, a więc rozbicie istnieją­
cego obecnie molocha biurokraty­
cznego na szereg mniejszych, auto­
nomicznych okręgów szkolnych 
(przy każdej szkole), którymi kie­
rowałyby wyselekcjonowane w 
wyniku demokratycznych wyborów 
rady nadzorcze, złożone z przed­
stawicieli kadry nauczycielskiej, 
rodziców oraz mieszkańców danej 
dzielnicy.

Warto podkrślić, że projekt de­
centralizacji jest pomysłem dość 
starym. Podczas ostatniej sesji Le- 
gislatury Stanowej przedłożono 
nawet ustawę na mocy której moż­
na byłoby przeprowadzić tego typu 
reorganizację systemu nauczania 
w Chicago.

Niestety ustawa ta upadła ku za­
dowoleniu zarówno Chicagoskiej 
Rady Szkolnej jak i związków za­
wodowych nauczycieli — Chicago 
Teachers Union (CTU). Pomimo 
prawie że rokrocznych tarć i konflik­
tów, ani Rada Szkolna ani CTU nie 
życzą sobie decentralizacji. 
Zdaniem ekspertów, niechęć tak 
władz szkolnych jak i związków za­
wodowych nie jest wcale motywo­
wana dobrem uczniów ale wzglę­
dami prywatnymi; związki zawo­
dowe zostałyby znacznie ograni­
czone w swych możliwościach ta­
rgowania się o coraz to wyższe upo­
sażenia, a rozbudowana nadmier­
nie administracja szkolnictwa 
straciłaby rację bytu (redukcja 
etatów, płac itp.)^

Trzeba w tym miejsću dodać, że 
przeciętna płaca nauczyciela chi- 
cagoskiego, łącznie z różnorodnymi 
świadczeniami (jak np. ubezpie­
czenia, emerytura) wynosi ok. $35 
tys. rocznie, natomiast superinten- 
denta szkolnictwa chicagoskiego 
(najwyższe stanowisko we wła­
dzach szkolnych), Manforda Byr- 
da—$100 tys.

Kwestię decentralizacji poruszy­
ła także ostatnio Carol Lewke, 
przewodnicząca niedochodowej or­
ganizacji Citizens Schools Commit­
tee. Ona także stwierdziła, że wiele 
aktualnych bolączek szkolnictwa w 
ogóle nie miałoby miejsca, gdyby 
dyrektor szkoły i rada szkolna mog­
liby zatrudnić specjalistów finan­
sowych, którzy orzekliby ile pienię­
dzy może dany okręg wydać.

“Strajk jest po prostu sympto­
mem bardzo chorego i szkodliwego 
systemu który powinien przejść w 
ręce rodziców i władz miasta” — 
oświadczyła Lewke.

Rada Miejska Nie Zauważyła 
Najważniejszych Problemów

W środę na pierwszym po święcie 
pracy zebraniu Rady Miejskiej, 
mayor Harold Washington otworzył 
nowy nieoficjalny rok ustawodaw­
czy.

Podczas zebrania nie poruszano 
najważniejszych w ostatnich cza­
sach spraw. Rada anulowała prze­
starzałe zarządzenie zabraniające 
wróżkom ogłaszanie swoich usług i 
zatwierdziła tryb postępowania 
prawnego w związku z zastosowa­
niem “buta denwerskiego” w sto­
sunku do kierowców lekceważących 
zasady parkowania, po czym posie­
dzenie zostało odroczone do 22 
września.

Zaczęto już wysyłanie zawiado­
mień do kierowców posiadających 
10 lub więcej mandatów za niepra­
widłowe parkowanie. Przewiduje 
się, że jeżeli Rada zatwierdzi na na­
stępnym posiedzeniu pewne pop­
rawki dotyczące “buta”, zacznie się 
go stosować od 1 października.

Po unieruchomieniu samochodu 
właściciel będzie miał 24 godziny 
czasu na zareagowanie, następnie 
samochód będzie odholowany. Jeże­
li właściciel nie zgłosi się w ciągu 30 
dni samochód zostanie sprzedany 
na aukcji.

Odbierając samochód właściciel 
będzie musiał zapłacić zaległe 
mandaty, $35 opłaty za założenie 
“buta”, $45 za holownaie i $5 za 
każdy dzień postoju pojazdu na 
parkingu miejskim.

Podczas dwugodzinnego posiedze­
nia aldermani odesłali do rozpa­

trzenia Komitetowi Finansowemu 
propozycje zniesienia podatku od 
kotwiczenia łodzi, albo umorzenia 
zaległych podatków i powierzyli za­
łatwienie rozdmuchanego proble­
mu pieczęci miejskiej komitetowi 
do spraw zasad i przepisów.

Najważniejszą sprawą w ciągu 
najbliższych miesięcy będzie doro­
czna sprzeczka na temat budżetu 
miasta, który musi być zbalanso- 
wany i zatwierdzony do 31 grudnia.

Pomiędzy najważniejszymi prob­
lemami z jakimi będzie się musiała 
uporać Rada Miejska jest kwestia 
praw dla lesbijek i homoseksua­
listów, która została odrzucona po­
nad rok temu.

Administracja i aldermani będą 
narażeni na gniew miejskich związ­
ków zawodowych w razię przywró­
cenia zarządzeń mających wpływ 
na przemysł budowlany. Jedną z 
najważniejszych zmian w kodeksie 
budowlanym, proponowaną przez 
Washingtona, jest zgoda na zasto­
sowanie plastykowych przewodów 
hydraulicznych i elektrycznych.

Projektodawcy zmian twierdzą, 
że mogą one przynieść duże osz­
czędności stale wzrastających ko­
sztów budowlanych. Związki twier­
dzą, że przewody plastykowe zwię­
kszają niebezpieczeństwo pożarów i 
zatruć.

Inne proponowane zarządzenie 
dotyczy ograniczenia palenia w 
miejscach publicznych do wydzie­
lonych miejsc.

Realizacja Projektów
Przeciwpowodziowych

Wzdłuż Rzeki Des Plaines
Władze federalne wyasygnują $34 

min na realizację projektów prze­
ciwpowodziowych na tych terenach 
metropolii chicagoskiej, które są 
najbardziej narażone na niszczy­
cielskie działalnie żywiołu. Pro­
gramem przeciwpowodziowym zo­
staną objęte miejscowości położone 
wzdłuż rzeki Des Plaines, która wy­
lała jesienią ub. r., doprowadzając 
do zniszczenia wielu dziesiątek do­
mostw. W ostatnią środę Senacki 
Komitet d/s Rolnictwa (w Kongre­
sie St. Zjedn.) głosował za przyzna­
niem w/w sumy na realizację pru- 
jektów przeciwpowodziowych wzd­
łuż rzeki Des Plaines w powiatach 
Cook i DuPage.

Projekt przeciwpowodziowy bę­
dzie ukończony dzięki ok. $20 min, 
wydatkowanym na ten cel przez 
władze stanowe i lokalne.

Zdaniem prezesa Dystryktu Sa­
nitarnego Metropolii Chicagoskiej, 
Nicholasa Melas, środowa decyzja 
Senackiego Komitetu d/s Rolnict­
wa świadczy o tym, że dotacje fede­
ralne zostaną na pewno wyasyg­
nowane. Podkreślił on również, że 
projekt już od dwóch lat czekał na 
przyznanie funduszy federalnych, a 
do “uwolnienia” ich z Departamentu 
Rolnictwa przyczynili się demok­
ratyczni senatorzy Alan Dixon i 
Paul Simon oraz kongresman Dan 
Rostenkowski.

W ramach planu przeciwpowo­
dziowego — który ukończono pod 
koniec 1985 roku — przewiduje się 
m.in. zbudowanie pięciu zbiorników 
retencyjnych: dwa w pobliżu Fran­
klin Park, jeden w Northlake, jeden 
w Rosemont i jeden w Bloomingda­
le. Konserwacją zbiorników zaj­
mować się będą różne miejsco­
wości, Dystrykt Sanitarny oraz 
Dystrykt Rezerwatów Leśnych 
Pow. DuPage.

Realizacja planu przeciwpowo­
dziowego wiąże się równocześnie z 
przesiedleniem, 1/418 rodzin oraz 
przeniesienim ok. 136 drobnych 
przedsiębiorstw.

Oprócz tego zamierza się uregu­
lować bieg rzeki w dolnych jej par­
tiach w pobliżu trzech miejscowości 
oraz wznieść zaporę wodną koło Ri­
verside.

Warto dodać, iż wcześniej, bo już 
na początku br. Izbowy Komitet d/s 
Rolnictwa zatwierdził wyasygnowa­
nie funduszy na plan przeciwpowo­
dziowy w okolicach Chicago. Spo­
dziewając się również pożytywnej 
decyzji po Senackim Komitecie d/s 
Rolnictwa, w powiecie Cook już 
wcześniej przystąpiono do realiza­
cji niektórych części ambitnego 
projektu. Należy się spodziewać, że 
obecnie tzn. po przyznaniu fundu­
szy, prace budowlane ruszą pełną 
parą.

Rozdawanie Paczek Żywnościowych 
Zostanie Ograniczone

Na skutek zwiększającego się za­
potrzebowania na paczki żywnoś­
ciowe, wydawane najuboższym 
mieszkańcom Chicago, wydział 
miejski, odpowiedzialny za opiekę 
nad mieszkańcami (Department of 
Human Services), zmuszony został 
do zmniejszenia liczby wydawanych 
paczek. Oznacza to, że każdy znaj­
dujący się w potrzebie będzie mógł 
otrzymać jedną paczkę żywnościo­
wą rocznie zamiast, jak dawniej, 
jednej paczki miesięcznie.

Komisarz wydziału Judith Walker 
powiedziała, że budżet przewidziany 
jest na 21,000 paczek miesięcznie, 
natomiast zapotrzebowanie jest na 
35,000. Gdyby żywność miała być 
wydawana w dalszym ciągu na tych 
samych zasadach, budżet przezna­
czony na ten cel musiałby zostać 
zwiększony z obecnych $5.5 miliona 
na $7.5 miliona.

Przedstawiciele “prywatnych 
spiżami (kościoły i podobne orga­
nizacje), zaopatrywanych głównie 
przez Greater Chicago Food Depo­
sitory oraz Church Federation of 
Greater Chicago, obawiają się, że 
ograniczenia wprowadzone przez 
wydział spowodują trudności w za­
opatrywaniu tysięcy ludzi korzysta­
jących co miesiąc z pomocy tych 
organizacji.

Spowodowane nową sytuacją oba­
wy, doprowadziły do spotkania zain­
teresowanych stron w czwartek i 
dyskusji na temat sposobu działa­
nia i wpłynięcia na państwowy wy­
dział Opieki Społecznej, żeby zwięk­
szył pomoc dla rodzin potrzebu­
jących.

James Simmons, kierownik rejo­
nowy wydziału, stwierdził, że aż 
65% korzystających z paczek żyw­
nościowych jest równocześnie na 
utrzymaniu Opieki Społecznej. Za­
uważył on również, że kobieta z jed­
nym dzieckiem, która otrzymuje w 
ramach tej opieki $250 miesięcznie i 
znaczki żywnościowe wartości $141, 
jest zmuszona poświęcić część tych 
znaczków na pokrycie kosztów czyn­
szu wynoszącego przeciętnie $300 
miesięcznie, a następnie prosi o 
paczkę żywnościową, żeby prze­
trwać do następnego czeku z Opieki 
Społecznej.

Bezpłatne rozdawanie żywności 
rozpoczęto z myślą o pomocy lu­
dziom, którzy niespodziewanie zna­
leźli się w ciężkiej sytuacji, z powo­
du pożaru, kradzieży czy zgubienia 
pieniędzy. Charakter tej działalno­
ści uległ jednak zasadniczym zmia­
nom w 1979 roku, kiedy na skutek

ostrej zimy niektórzy ludzie nie byli 
w stanie wyjść z domu i korzystali z 
pomocy Gwardii Narodowej, do­
starczającej im żywność. Od tego 
czasu rozdawanie paczek żywnoś­
ciowych nigdy nie powróciło do 
pierwotnej, zgodnej z założeniami 
formy.

Dyr. Gardner 
Odejdzie z CHA?

W chwili obecnej wiadomo już na 
pewno, że Joseph Gardner zastępca 
dyrektora wykonawczego d/s loka­
torów w CHA, a zarazem długoletni 
sprzymierzeniec i protegowany 
Washingtona, nosi się z zamiarem 
złożenia rezygnacji z zajmowanego 
stanowiska. W ostatnią środę, 
Gardner potwierdził tę informację, 
a jednocześnie zaprzeczył, iż planu­
je odejście z CHA ze względu na 
groźbę przejęcia kontroli przez 
HUD.

Gardner, który do 1985 r. stał na 
czele polityczno-propagandowej 
organizacji Washingtona, oświad­
czył, iż jego ostateczna decyzja w 
sprawie ewentualnej rezygnacji zo­
stanie ogłoszona 1 października br. 
Dodał także, iż w tym samym ter­
minie podejmie decyzję czy kandy­
dować w demokratycznych prawy­
borach, w marcu 1988 r. do rady 
nadzorczej Dystryktu Sanitarnego 
Metropolii Chicagoskiej.

Przesłuchania Policjantów 
w Związku z Aferą 

Lapówkarską
W związku z dochodzeniem w sp­

rawie przyjmowania łapówek przez 
policjantów w zamian za umożli­
wienie działalności prostytutkom, 
sprzedawcom narkotyków i właści­
cielom gier hazardowych, władze 
federalne wezwały na przesłucha­
nia 10 tajnych funkcjonariuszy poli­
cji.

W ciągu ostatnich 6 miesięcy 
prowadzono śledztwo przeciw 20 po­
licjantów z jednostki taktycznej 
Okręgu Wentworth, znajdującego 
się na południowej części miasta.

W śledztwie pomagała kobieta 
policjant, która używała magneto­
fonu do nagrania dziesiątek rozmów 
pomiędzy nią a innymi funkcjona­
riuszami.

Oczekuje się, że niektórzy z 10 
wezwanych do złożenia zeznań przed 
wielką ławą przysięgłych, będą 
zeznawali przeciw swoim kolegom.

LOTI
Dla wygody naszych Czytelnikó 
Loterii Stanowej.

Daily Lottery
13 września, 1987

1 1 1

ERIA
w przekazujemy poniżej wyniki

Pick 4
13 września, 1987
3 13 3

LOTTO Sobota, 12 września, 87 01 02 17 28 33 42

Środa, 9 września, 87 01 14 17 27 31 37 38


